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Wszędzie klimat... 
zwar,ował 


Warszawa, sobota, dn. 20 listopada 1926 r. 


CENA 20 GR. Rok |. _ 


Ks. Kardynał Kakowski otwiera 
hiermasz №. O. К. 


Wczoraj w resursie obywa telskiej otworzył ks. kardynał 


Górnicy angielscy 


Chcą nawiązania rokowań 
Wniosek o przedłużenie walki strajkowej 
odrzucony 


kręgowych. Żaden z okręgów 
nie może zawierać ostatecznej 
umowy przed zbadaniem jej 
przez konferencję delegatów. 
Wniosek przedstawicieli Lan- 
cashire, aby przedłużyć walkę, 
zestał odrzucony 622.000 gło- 
sów przeciwko 84.000. 


LONDYN, 20.11. (ATE). — { 
Konferencja delegatów górni- 
czych większością 520.0U0 gło- 
sów przeciwko 286.000 przyję- 
łe rezolucję, zgłoszoną przez 
delegatów Południowej Waliji, 
która załeca nawiązanie roko- 
wań na podstawie układów o- 


We Francji 
- silne burze 


PARYŻ 2014. ТИГЕ 
Ubieślej nocy w Poludniowej 
Francji mialy miejsce silne bu- 
rze, które wyrządzily wielkie 
straty, przyczem zostały uszko- 
dzone magazyny i hangary z ae- 
roplanami, a także magazyn z 
naftą, przyczemi wielu Tobotni- 
ków dcznało obrażeń cielesnych. 


przez przecięcie wstęgi, wspania ly kiermasz narodowej organi- 


WYBÓR 
Gwiazdy w Częstochowie 


.Laureatką konkursu filmowego 
w Częstochowie 


P. Helena Holandówna 


Straszny pożar 


na okręcie 


15 osób zginęło — 


75 osób rannych 


PARYŻ. 20.11 (ATE) W 
Baltimore. w Stanach Zjedz 
noczonych. na norweskim o 
kręcie, znajdującym się w 


suchych dokach. nastąpił wy- 
buch. który spowodował po- 
Żar okrętu. 15 osób utraciio 
życie. 75 jest ciężko rannych. 


Burdy komunistyczne 
na Jawie 


Parowiec holenderski 
w roli tamy 


AMSTERDAM, 20.11. (AW). 
W związku z niepokojącemi 
wiadomościami, nadchodzącemi 
z Jawy, gdzie walki z bandami 
komunistycznemi toczą się w 
dałszym ciągu, został wysłany 
do Indji holenderski krążownik 
dla wzięcia udziału w akcji od- 
cięcia powstańców od komuni- 
kacji z zagranicą. 


Komisja Budżetowa 


obraduje dzis od rana nad bud- 
żetem Ministerstwa Rolnictwa. 


Referuje pos. Kowalczuk (P. S.| Lizbony donoszą o wybuthlych 


L. „Piast'). 


LUDZIE BEZDOMNI 


w stałych barakach mieszkalnych | рат рана ла. 


Coraz większy napływ bez- | Narodzeniem oddane do dy 5ро+ 


domnych zmusza władze opic- 
kuńcze do rozszerzenia akcji о- 
pieki społecznej, w pierwszym 
zaś rzędzie budowy stałych ba- 
raków mieszkalnych. 
Warszawski Okręgowy Za- 
rząd Czerwonego Krzyża już 
przy obecnej budowie dwuna- 


stu nowych baraków, które |Komitetu Opieki nad „ей: 
mają być jeszcze przed Bożem ' nymi. 


кишннин килит ШЕР жш ЕВНА НЦ БНАА 


ar Tylko monarchja 


Może uspokoić Syrję 
Oświadczył jeden _. 
z przywódców powstańców 


LONDYN, 20.11. (ATE). „Ti-|szyć powrót normalnych sto- 
mes' donosi, iż jeden z pierw- |sunków w Syrii, jest wprowa- 
szych przywódców powstańców dzenie monarchii. „Times' do- 


syryjskich, którzy zgłosili swą | даје, że wysoki komisarz fran- 
uległość wobec Francuzów, o-|cuski pozwolił na opublikowa- 
siwadczył, iź jedynym śrędkiem | nie tego oświadczenia. 

który obecnie może  przyspie- 


My chcemy Mussoliniego 
Wołają Briand i Chamberlain 
Przed posiedzeniem Rady Ligi Narodōw 


wiajac go. by wziął udział w 


PARYŻ. 20.11; (ATE.) „Pe- 
najbliższem posiedzeniu Кат 


tit Journal" donosi, że Cham” 


berlain w porozumieniu z dy Ligi Narodów, jako przed 
Bbriandem zamierza zwrócić stawiciel Włoch. 
się do Mussolipicgo, nama: i 


„Czerwony legjon” w Portugnlji 


© Koruniści uderzają na policję 


PARYS. (A. W.) — Z| nych, które ddprowklzity do 


krwawych starć» na ulicach mia- 
sla. 

Komuniści, гес м Ё. 
zw. „czerwany legjon', korzy- 
stajac z wielkiej manifestacji 
politycznej, zwróconej przeciw 
rządowi, uderzyli х Беба: м re- 
ku na policję. W;słarciui zcstało 
rannych kilkanaście osób, w tem 


10.11. 


tam zamieszkach komunistycz- 


CZĘSTOCHOWA, 20.11. —| Tak więc, p. H. Holandówna 
Tel. wł, — Komisja sędziowska |przy ostatecznym wyborze 
konkursu filmowego (patrz str. | gwiazdy polskiej, mającej o- 


8) z pośród kandydatek, 


zgło- 


szonych do konkursu, pierwszą | wood, 
| Częstochowę, 


nagrodę lokalną w postaci ze- 
garka złotego przyznała 21-let- 
Да „kd Holandównie. 


trzymać engagement do. Holly- 
reprezentować bedzie 


Sprzedaż alkoholt 


<e 


będzie rozgęszczona 
Rząd zamierza zwiększyć liczbę konces* 


Miejsce dza inwalidów i tylko dla inwalidów | 


Jak się dowiadujemy, Rząd 
ma zamiar znowelizowaćc do- 
tychczas obowiązującą ustawę 
antyalkoholową. 

Nowelizacja ta zasadniczo ma 
dotyczyć ilości miejsc sprzeda- 
ży wyrobów alkoholowych. 

Obecnie obowiązująca usta- 
wa przewiduje 1 miejsce sprze- 
daży napojów alkoholowych na 
2.500 mieszkańców, znoweli- 
zowanie zaś jej unormuje tę 
sprawę w ten sposób, że jedno 
miejsce przypadać będzie na 
1.500 mieszkańców, 

W ten sposób ilość koncesji 
aa sprzedaż wyrobów alkoho- 
lowych będzie można powięk- 


Uruchomienie Zakładów 
Lyrardowskich 
Jeszcze 400 robotników 


Zakłady Żyrardowskie za po- 
średnictwem Ziemskiego Рап: 
stwowego Urzędu Pośrednictwa 
Pracy, przyjęły do pracy zno- 
wat -400 robotników,. podnosząc 
w ten sposób stan zatrudnienia 
do 1900 robotników. 


£' 


zycji bezdomnych, . pragnie 
stworzyć stały typ baraku, :Ја- 
ko domu mieszkalnego, na któ- 
rym wzorowane byłyby w przy- 
szłości wszystkie budowle tego nego Śląska. 
redzaju. | Projekt ten, który wyłonił 
W najbliższym czasie nastą- | się w czasie pobytu wojewody 
pić ma utworzenie specjalnego Grażyńskiego w Warszawie, 
natrafia na duże trudności, 
gdyż zmiany terytorjalne w ad-. 


W kołach rządowych rozwa- 
żany jest projekt przyłączenia 
powiatu będzińskiego do Gór- 


Projekt przyłączenia Benzina do 6. Slasku 


ministracji moga być uchwalo- 
ne tylko w drodze ustławodaw- 
czej, ponadto pamiętać należy, 
że G. Śląsk korzysta z samo- 
rządu politycznego, wreszcie, 
że zachodzi tu także odrębność 
pod względem obowiązującego 
słanu prawnego. 


—— ZE DOO 


szyć о parę tysięcy, na czem 
w pierwszym rzędzie zyskać 
winni inwalidzi wojenni. 


GIEŁDA 

Tendecja utrzymana. choć nics 
zbyt ustalona i pewna. 

Zgodnie z naszem przewidys 
waniem, kursy na wczorajszej 
giełdzie uległy zwyżce, lecz ро 
giełdzie znów się nieco obniżyły. 
Dziś wracają do poziomu wczos 
rajszych urzędowych. 

Chwicjnością kursów dotknięs 
te są przeważnie czołowe „graz 
ne” akcje, które stale padają о» 
Нага spekulacyjnych kombinacji. 
gdyż nikr się niemi nie opiekuje. 

W godzinach przedgicłdow ch 
wymieniano: Bank Dyskontowy 
9.70, Handlowy 3.10, Polski 80.75. 
Cukier 3.10. Węgiel 70.75, Сега; 
ta 1, Nobel 2.60,. Lilpopv 16.50, 
Modrzejów 3.80, Ostrowiec 7.40, 


Parowozy 0.27, Pocisk 1.30, Rudze 
ki LIr, Starachowice 2.12, Urs 
sus 1.50, Żyrardów 11.10, 


4 i pół proc. Ziemskie złot, 38. ` 
5 proc. miejskie -złot. 42,50. 

Zapcetrzekowanie walut ob: 
cych normalne. Kurs dolara bez 
zmiany, gotówka zł. 8.90, dewizy 
zł. 9. Londyń 43.60, Paryż231,95, 
Zurych 174. Mcedjolan 38.05. 

Dolar w obrotach pozagieldos 
wych przy umiarkowanym popys 
cie zł. 0. 

Rubel zioty 4.76. 

kurs obliczeniowy dla 100 zło: 
tych w złocie 173.66 


== Str. 2 


NASZE 
ABC 


STRAJK ANGIELSKI 


Kiedy przed laty w jednem z 
pism amerykańskich ukazała się 
wiadomość о smierci Marka 
Twaina, znakomity pisarz, cie- 
szący się jeszcze podówczas 
najlepszem zdrowiem, przesłał 
do redakcji sprostowanie, zaczy- 
nające się od słów: „Wiadomość 
o mojej śmierci jest przesadzo- 
па“... 
Wydarzenie powyższe dziw- 
nie żywo staje w pamieci, gdy 
od paru miesięcy co kilka dni 
czyła się w prasie informacje, że 
„strajk węglowy w Anglji już 
wygasa“ i że „ш najbliższych 
dniach“ nastąpi ostateczne jego 
zakończenie. W ostatnim tygo- 
dniu wiadomości te czesisze by- 
ły jeszcze i bardziej stanowcze. 
niż zazwyczaj. A tymczasem — 
głosowanie jakie wlasnie odbyło 
się w poszczególnych okręgach 
górniczych, dało w wyniku: 
460.806 głosów za przedľaże- 
niem strajku, 343.200 głosów za 
przyjęciem rządowych propozy- 
су] porozumienia. Jak donosi 


dzisiejszy telegram Agencji 
Wschodniej „między umiarko- 
wanymi przywódcami panuje 


poważne zaniepokojenie z powo- 
du wzrostu wpływów komuni- 
stycznych między górnikami”. 

Premjer angielski Baldwin., 
przemawiając niedawno w lon- 
dyńskim Guildhallu, słusznie 
chlubit się poważnemi sukcesa- 
mi, jakie w ciągu ostatniego ro- 
ku osiągnęła angielska polityka 
zagraniczna. Niewątpliwie, mie- 
liśmy już niejedną  sposbność 
obserwowania wytrawności dy- 
plomacji angielskiej i skuteczno- 
ści jej metod. Ale trwałość po- 
myślnych wyników polityki za- 
granicznej zależy zawsze prze- 
dewszystkiem od położenia we- 
wnętrznego w kraju. Tylko szyb- 
kie uporanie się z trudnościami 
wewnętrznemi może pozwolić 
Anglji na wyzyskanie obecnego 
korzystnego położenia między- 
narodowego w taki sposób. w ja- 
ki je wyzyskać zamierza, 

W ostatniej chwili otrzymuje- 
my wiadomość (patrz str. 1) o 
zwycięstwie kierunku ugodowe- 
go wśród górników angielskich. 
Być może, że tym razem wiado- 
mość okaże się dełinitywną. 

Zobaczymy. 


Gielka nagrodn 
iiterackn 


Jutro w Ministerstwie O- 
światy odbędzie się trzecie i 
prawdopodobnie decyduiące już 
posiedzenie sądu w sprawie 
przyznania państwowej nagro- 
dy literackiej (5000 zł.) za naj- 
lepszą książkę, czy utwór tca- 
tralny, z ostatnich trzech lat. 

Skład sądu konkursowego 
stanowi pięciu literatów, a mia- 
nowicie pp.: Zdzisław Dębicki, 
Jan Lorentowicz, Waclaw Gru- 
biński, Emił Breiter i Wacław 


Rogowicz. 
Kto otrzyma nagrodę, nie 
wiadomo ponieważ przebieg 


narad jurorowie zachowują w 
absolutnej tajemnicy, a nieobo- 
wiązujące pogłoski lak są sprze 


czne, że trudno z nich wypo- 
środkowac najpoważniejszą 
kandydaturę. 


Niech każdy miłośnik litera- 
tury i teatru rozejrzy się w swo 
jei lekturze ostatniego trzech- 
lecia i niech sobie przypomni, 
która sztuka polska w teatrze 
zrobiła na nim największe wra- 
żenie, niech prywatnie wyzna- 
czy w Swojem sumieniu nagro- 
Пе i niech w poniedziałek spra- 
wdzi, czy jego wyrok zbiegnie ! 
się z wyrokiem oficjalnym, 


20.11 ABC 1926 


Mniejszy dowóz węgla 


Ceny — utrzymane 


Od kilku dni coraz mniej 
węgla zaczyna przychodzić 
do Warszawy. a w każdym 
razie znacznie mniej niż 
pierwszych dniach po zarza: 
dzeniu władz o zaopatrzeniu 
w węgiel rynku krajowego, 

Dziś nadeszło węgła około 


wW 


100 wagonów, w tem dla 
Miejskich Zakładów Адора 


trvwania około 70 wagonów 

Ceny w dalszym ciągu u- 
trzymane, t. j. zniżkuja od 2 
do 3 zł. na tenie. 

Przy tej sposobności zwra” 
саја nam uwagę. iż wagony 
po wwładowaniu zbyt długo 
stoja na bcezżnicach. Możeby 
kto zechciał zbadać tę spra- 
NYCH 


$ledztwo w sprawie 
fałszowania banknotót 


Dziś znów do Chotomowa 
wwvjechał sędzia śledczy wraz 
z wywiadowcami, celem prze: 
prowadzenia oględzin miejsca 
łałszowania  pięćdziesięcio i 
dziesięciozzłotowvych bankno- 
tów. 


Dziś rano aresztowani tai- 
szerzy, o których dsonosiliśmw 


we wczorajszym numerze: 
przesłani zostali do więzienia 
przy ul. Dzielnej, 


Groźba strajku w Kasie Chorych minęła 


Pracownicy otrzymają połowę 13-ej pensji 


Dwa zwiazki pracowników 
warszawskiej Kasv Chorych 
amwróciły się do Zarządu tej 
Казу z żądaniem przyznania 
pracownikom l3:cj pensji. 

Po  dlugotrwałvch nara- 
dach. podczas których była 
mowa nawet o strajku pra- 


Zmaterjalizowany Szmulek 


cowników Kasv Chorych — 
wczoraj Zarząd Kasy posta 
nowił narazie wypłacić pra 
cownikom połowę 136] pens 
sji, postanawiając drugą jej 
połowę wwpbłacić po rozpa 
trzeniu budżetu Казу. 


Nie uznaje wartości idealnych 


Wiadomą jest rzeczą, że niewiasty 
lubią słodycze. Nicodrodną córką 
Ewy była też panna Irena M, zas 
mieszkała na Pradze, 20:lctnia, uro: 
cza przedstawicielka płci pięknej. 


Wczoraj panna Irenka poczuła 
specjalny apetyt na ciastka, Poszła 
tedy do kramiku p. Szmula „Rosens 


berga (Stalowa 41), gdze „ażądua 
sześciu ciastek i syfonu моју sodo: 
wej. 

Zjadła sześć ciastek i syfon wody 
sodowej. | tak trzy razy. 


Ale przykrość zawsze leży na койг 
cu, l tak i tym razem, Gdy przyszło 
do płacenia, nadobna Irenka zamiast 
otwartej portmonetki,  nadstawiła 
Szmulkowi policzek z propozycja: 

— Za każde ciasteczko тойс pan 
mnie raz pocalować w buzię. 
gewalt! — wrzasnął 
а 


— Со jest. 
Szmulek. — Tu trzebno piniądz, 
nje bużaki, Idzie się do mnie pchać 
a pocałusem! 

Awantura hyla groźna, dopóki nie 
zlikwidował jej policjant 


Ruez francuski jeko ПСОЙ reczna 


— Beiwederska 17. 

— Do usług pana dobrodzieja. 

Warknął motor i taksówka pamk- 
nęła z pod Bristolu, a mocno 'zawia- 
ny pasażer p. B, ułożył się wygod- 
nie na poduszkach i zasnał. 

Jak mgnienie oka minęła p. B. po- 
dróż до domu, to też zdziwił się nie- 
mało, gdy dzielny szoler p. Antoni 
Wertyniak (Kopińska 18) zawiadamił 
go, że są już na miejscu, 

— Со? już, tak prędko? 

Рап В. wyśgramolił się z taksówki 
i poczał się dobijać do bramy, 

— A trzy złote, szanowny panie!? 

— Za co? 

— Jakto za co? Tyle wykazuje li- 
cznik, 


licznik! — i 
pan B. chwyciwszy dłoń klucz 
francuski, spoczywający obok szofe- 
ra, począł nim masakrować głowę p. 
Wertyniaka. 

— Ja ci wyltczę te (rzy 
ryczał pijany pasażer. 


— Ja ci tu pokażę 


w 


złote — 


Ale nie zdążył daliczyć do trzech, 
kiedy zręcznym chwytem  „ju-ji-lsu" 
powalony na dno samochodu poje- 
chał z powrotem ku Warszawie. 
zaprosił do po- 
poste- 


Okrawiony szofer 
mocy pierwszego spotkanego 
runkowego i odwiózł awanturującega 
się gościa do 9-go komisarjatu poli- 
EM. 


Eksport Węgla 
ПУШ taborem 


Żegluga Wisła - Bałtyk w o- 
statnich dniach nabyia na wła- 
sność znaczniejszy tonaż w ce- 
lu eksportu węgla z Tczewa 
bezpośrednio zagranicę przez 
Schiewenhorst. Nabyto 6 holo- 
wników i 14 barek, co umo- 
żliwi eksport 30 — 40.000 tonn 
własnym taborem. W związku 
z tem postanowiono  pogiębić 
Wisłę przy ujściu narazie do 
5-ciu metr., aby żeślugę utrzy- 
mać przez саіа zimę. Zabezpie- 
czono też sobie łamacz lodu, 
aby i w razie zamarznięcia nie 
dopuścić do przerwy w ruchu. 


-~ 


Dwa wypadki przejechania 
przez tramwaj 


Na jednej ulicy 
o јеапгј porze 


Wezoraj o godz, 3 m. 30 po 
południu na ul. Dzikiej przed 
domem Nr. 58 tramwaj linii 
Nr 8 najechał na przecho- 
dzaca jezdnią 60 letnią Bailę 
Etelbaum, Stawki 27. 

O tejże godzinie na tejże 
ulicy Dzikiej (róg Gęsiej) to- 
waroww tramwaj najechał na 
przebiegającego jezdnia 13: 
letn'ego Mordkę Szorybma” 
na. Nowelipie 18. 

Obojga poszwankowanych 
odwiozło pogotowie do szpi 
tala па Czystem. 


Rok temu zgasł 


б.р. St. Zero ski 


Dziś mija rok od chwili. 
айу 5. p. Stefan Zeroms$kKi. 


wielki pisarz i gorący patry 
iota, zamknął cczy na wieki. 

Cała Polska wyczuła dnia 
tego. że przestało bić wictkie 
serce, które nadewszystko mi 
towało Polskę Jej przyrod::. 
Jej ludzi, Jej wartość. ze od: 
szedł w zaświaty mistrz icz 
ka ojczystego. który literatu- 
rę polską zbogacił całym sze” 
regiem arcvdziel z .Popioła 
~ig agelo 

W pierwszą bolesną rocz 

ç wielkiego pisarza złożyć 
azleży hołd Jego panucci: 


Naczelny Dyrektor 
Banku kandtowego 


Wkrótce po przeniesieniu 
się z powrotem do bankowo 
ści byłego wiceministra skar- 
bu p. Dangla. zajął on stano- 
wisko naczelnego dyrektora 
Banku Handlowego w War 
szawie na miejsce dotychcza 
soweśo dyrektora, p. Szame 
panjera. 


twdch 00772101100 
19.0010 
Wczoraj z poczekalni 


kom. p. p. zbiegł niejaki < 
bram Zajdelfedel własciciel 


Vy 
A 


А 


sklepu przy и], Wolyńiskiej 
12; Zajdelfedel ma sprawę 


kryminalną į został w swoim 
czasie zwolniony za kaucja 
4 tvs. złotych, ponownie we 
zwany do komisarjrtu. zbiegł. 

Również wczoraj z kance- 
lacji IV kom. p. p. zbiesi 25 
letni Wolf Kapłan, w czasie 
przeprowadzania g0 do są 
du. Kapłan zdołał ріс czuj 
riość policji symulując cięz 
ką chorobę, 

Policja ściga zbiegów. 


OTRUCIA 


W bramie domu Nr. 28 
przy ulicy Stalowej. w celu 
samcebójczym napila się esen 
cji octowej lś-letnia Michal 
ska Irena Zofja nigdzie nie 
meldowana. Przewieziona do 
szpitala Przemienienia Pań 
skiego, udzie pozostała na ku: 
тас], 

Dochodzenie prowadzi XIV 
komisarjat, 


Przed domem Nr. 13 przy 
ulicy Wileńskiej. jakiś osob 
nik upadł na chodnik z obja- 
wami otrucia. Lekarz szpita” 
ła Przemienienia Panskieyo, 
dokad przewieziono ciioresa 
stwierdził zatrucie sublima- 
tem i pozostawił go na kura- 
cji w szpitalu. 

Nazwisko ctrutego Budziń- 
ski Roman lat 27 zam. Staw- 
ki 30- Dochodzenie prowa 
dzi XIV komisarjat. 


ы. 
la targowis 
Dziś, godz. 10. 

Brukiew klg. 7 — 8 gr., buraki 9 — 
11 gr. cebula 38 — 40 gr, chrzan 1 
zł — 1 zł. 50 рг, kalaljery 25 — 20 
fr. H gat, 10 — 15 gr. kapusta kig. 
17 — 18 gr., kiszona 25 — 30 gr., czer 
wona glówka 25 — 26 gr„ włoska 25 
— 26 gr, brukselska 75 — 80 gr. 
marchew klg. 7 — 8 gr, pietruszka 
klg. 25 — 30 gr., pory 25 gr pęczek, 
sałata 8 — 9 gr, selery 25 — 30 pr., 
szczaw 30 gr. szpinak 25 gr. ziem- 
niaki wozowe 13 — 14 zł, za 100 kig. 
kolejowe 10 — 11, wozów 13}, dowóz 


mas. 


Nr. 5W =z= 


DZISIEJSZE PISMA 


PORANNE 


DONOSZĄ ŻE: 


Dzś w pałacu Rady Mini- 
strów cbradoówać będzie Kos 
Mini: 


mitet  kLkonomiczny _ 
strów. Na posiedzeniu tem 
rczważano sprawę stoczni 


gdańskiej. 

Pesel Polakiewicz odbył w 
tej sprawic konferencję £ 
Marszałkiem Natajem. 

Posiedzenie komisj! 
stytucyjnej odbędzie 
b. m. 

Arcybiskup Ropp mial za- 
miar udania się do Rosji. jed” 
nak pytano o pozwolenie 
wjazdu poselstwa. po poroz 
zumieniu się z władzami so- 
wieckiemi, odpowiedzialo ode 
mownie. 

Eo агг ттстношшшт OKU TWA LC" CZWORO OWA 


Baczność Rezerwiści 


Jutrzejsze 
zebrania Коп olne 


kon 
się 24 


W poniedziałek, 22 listopada, w 
kolejnym dniu zebrań  kontralnych 
dia szeregowych rezerwy i pospolitego 
ruszenia, winni stawić się: 1) przys 
пайса do P. К, U. Nr. 1, zamieszkae 
li w HI komisarjacie P. P.. urodzeni 
w r. 189], nazwiska których rozpoz 
czynają się od liter 1. do Р. właczme 
— w komisji kontrolnej nr. 1 (koszaz 
rv 21 р.р. w Cytadeli), zam, w Ҹуп 
kom. ur. w r. 1801 (nazwiska od R. 
do Ж) — w komisji nr. 2 (koszary 
30 р.р. w Cytadeli, wejście przez 
t. z, brame powązkowską nr. 2), zam. 
w l2evm kom., ur. w r. 1892 (od A. 
do K.) — w komisji nr 3 (koszary 
zakladu mundurowego w Cytadeli), 
zam. w 5,ут kom, ur. w r. 1892 (od 
R. do Z.) — w komisji nr. + (Ciepla 
ir 5235 

2) przynależni do P. К. U. Nr. 2, 
zam. w 22:jm kom, wszyscy urodze» 
ni w r, 1894 — w komisji nr, 1 (Коя 
szary dyonu samochodowego, ul. 
Konwiktorska 3), zam. w 20m i 11-m 
kom., wszyscy urodzeni w r. 1598 — 
w komisji nr. 2 (koszary art, konnej, 
ul. Huzarska), zam. w Мут kom., 
wszyscy ur, w r. 1900 (Ко cn któs 
rzy w r. 1925 1 1920 nie odbyli éwis 
czeń w rezerwie i піс stawili sie do 
raportu. względne zebrań kontrol: 
nych) — w komisji nr. 3 (koszary 
| p. szwoleżerów, ul. Ułańska), zam. 
w 23:im kom. wszyscy ur, w 1898 r. 
— w komisji nr. 4 (koszary I p. lotni- 
na lotnisku w Mokotowie), 
% reszcie 

3) przanałczni do Р. KL U. NT 5. 
zam. w lam kom. ur, w r. 1503, nas 
zwiska których rozpoczynają się od 
| do Z. oraz wszyscy ur. w r. 1301 
{ 1892 — w komisji ne, 1 (lokal Р, 
KG Nr. 1. Gl. Szeroka 3, pokój 
пт): 


czego 


(o się dzieje 
G iej WUrSZEWIE 


епі Edward Kuźniewski (Tara 
czyńska nr. 28), szkoły pos 
wszechnej, dnia 12 b. m, wyszedł z 
domu i więcej nie powrócił. 

— lI#letni Edmund Brykman, dnia 
22 maja r. b, wyszedł z domu i wię» 
cej nie wrócił. 

— Wskutek wadliwie ustawionego 
pieca zapaliła się sciana м nowohbua 
dowanej drewnianej oficynie przy 
ul. Kawęczyńskiej nr. 4, należącej do 
braci Mlibertvnów. Pogotowie 4 ode 
działu straży, po wyrąhaniu częsci 
ścianw. pozar w przeciągu 20 minut 


uczen 


ugasilo. 

— Na ul. Sicrakowskiej wynikła 
bójka, w czasie której pobito: 32- 
lctnią Janinę Kozłowską. wyrobnicę 
(Niska nr. 38) i 30sletnią Franciszkę | 
Lopate, prostytutkę (Gęsia nr. 40). 
Lekarz Pogotowia stwierdził obu 
гапу tłuczone głowy i, po udzielez 
niu pomocv, pozostawił poszwankos 
Wwa а? tej, 


u 
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3436 sedziów I nrokuratorów 
czuwa nad praworządnością i wymierza 
sprawiedliwość w Polsce 


1003 aplikantów w slużbie sądowej 


Wydatki, związane z wymia- 
rem sprawiedliwości w Pań- 
stwie, łącznie z więziennictwem 
i innemi agendami Min. Spra- 
wiedliwości, wynieść mają м 
roku przyszłym, według preli- 
minarza budżetowego. przeszło 
90 milj. zl, z czego około 35 
milj zl. pokrywają opiały, 
grzywny i kary sądowe, wobec 
czego na czysto cknio 

55 miijonów złotych 
kosztować nas będzie w rcku 
przyszłym służba sprawiedli- 
w Rzeczypospolitej, ca 


wości 

czyni w przybliżeniu rocznie o- 

kolo 

2 złotych na głowę ludności. 
Temidzie -— Бон п spraw'e- 

dliwości — służy w Polsce 

3436 sędziów i prokuratorów, z 

czego 


1207 sędziów orzekających 
w sądach oleręgowych, apela- 
cyjnych i w Sądzie Naiwyż- 
SZYM, 

1517 sędziów pokoju í powia- 
towych, 
orzekających jednoosobowo, 
264 sedziów śledczych, 
przygotowujących grunt do wy” 
miaru sprawiedliwosci, 

388 prokuratorów 
czuwających nad praworząd- 
nością i ścigających ргхеѕіе- 
pstwa. 

Ponadto w charakterze ро- 
mocniczym 1003 aplikantów są- 
dowych współdziała z wymia- 
n OO CE 


WAGRY z ZARODKAMI 
PLAMY 
PRYSZCZE орл7 
WSZELKIE DEFEKTY SKÓRY 
USUWA WSCHODNI PŁYN 


MIMOZA 


Perfeciion. 


Do nabycia w perfumerjach i składach 
aptecznych. 267b 


„POLODERMA*| 
Idealny krem giicerynowy 
do twarzy i rąk. 
Sprzedaż we wszystkich lepszych 
perfumerjach i składach aptecznych. 
Laboratorium 


ap SET sea, 


irem sprawiedliwości i przygo- 
EE" się do zawodów praw- 
niczych. 
Sądów mamy 
реро: 
ieden Sąd Najwyższy. 
8 sądów anelac; jnych 
51 sadów okręgowych, 


w Polsce 729; 


sądów pokoju i powiato- 
wych, 

W służbie więziennej mamy 
788 urzędników i 3216 funkcjo- 
nar,uszów niższych, 

W służbie sądowej liczba 
funkejonarjusz"w niższych wy- 
{позі 2695 osób. 


063 
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DZIESIĘĆ TYSIĘCY FUNTÓW 
CZEKA... 


Ku zacieśnieniu stosunków polsko-egipskich 


Kto pojedzie po Kairu 


W kołach sejmowych i w mi- | niepodlegiec, z którem 


nisterstwie Spraw Жаб anicz- 
nych cmawiana jest obecnie 
ѕртама utworzenia poselstwa 
polskiedo w Egipcie. 

Egipt jest krajem, który 
spiowsdza dużo wsrahów wel- 
"ianych i falanterji, które to 
j towary moża dostarczać Pol- 
ska. Pozalem jest to państwo 


- = 


ŚMIERĆ EMERYTOM 
І Czy tak chce Minister Skarbu 
Rozwiązać sprawę weteranów kolejowych 


Siraszna nędzę, jaka panuje 
wéród emerytów, poruszalismy 
już na lamach naszego pisma, 
demagając się dla nich pomocy 
rządowej. 


+ 


Związku emery- 
tów cywilnych, jinterwenjująca 
u p. Prezydenta i p inistra 
Skarbu otrzymała smutną od- 
powiedź, że dla emerytów nie 
ma pieniędzy. 


Deleśacja 
= 


A przecież pieniądze znaleźć 
się powinny, bo nędza emery- 
tów przechodzi wszelkie grani- 
ce. W każdym razie należy się 
im dodatek 20 proc. na listopad 
i grudzień wobec wyrażnego 
brzmienia ustawy art. 6 ustawy 
emerytalnej z dnia 11 grudnia 
1923 r., który powiada, że 
„wszelkie zmiany uposażeń pra 
cewników państwowych stosują 
się do emerytów automatycz- 
nie", 

Gdy trzeba było brać, to po- 
trącenia procentowe na sanację 
Skarbu od stycznia do lipca 
1926 siosowano do emerytów z 
całą skrupulatnością, a kiedy 
trzeba dać, to się ich wyłącza 
za nawias. 


A więc śmierć emerytom? 

Nie można wśród ргасомпі- 
ków państwowych czynnych, 
czy nieczynnych wzbudzać po- 
czucia, że dzielą się na uprzy- 
wiłejowanych i odtrącenych, ho 
to podrywa wiarę w sprawiedli 


być ściśle wykonaną. Emeryci i 
20 |wystąpił w tej sprawie do Mi- 


muszą otrzymać dodatki 


/ 
Polski Zwiazek Kolejowców 


proc, wypłacone pracownikom |nisterstwa Komunikacji i nie da 


czynnym. 
| ac 


skrzywdzić emerytów, 


trzeba 
nam już nawiązać stosunki. 


Sprężysta działalność posel- 
stwa może w krótkim czasie 
doprowadzić do intensywnej, a 
korzystnej dia Polski, wymiany 
towarów. 

W Egipcie 10 tysięcy iuntów 
|szeka na przyjazd polskiego 
posła, Jest to suma należna 
nam z tytułu reparlycji po au- 
strjacko - węgierskiem towa- 
rzystwie dąbroczynności. 

Suma ta będzie mogła być 
podjęta z chwilą, gdy nawiąże- 
my stosunki z Egiptem, 

W Ministerstwie Spraw Za- 
óranicznych i w kołach zbliżo- 
nych do sejmowej komisji spraw 
zagranicznych, wymieniają po- 
sta polskiego ministra Dobrzyń- 
skiego, wybitnego prawnika i 
znawcę spraw handlowych i 
wsckodnich. 


|Ciągte spory i nieporozumienia Konstytucyjne muszą być wieszcie ukrócone 


Trzy chłodne „koestje“ konstyticujte 
Rząd --- jedno, Sejm --- drugie 


Trzeba stworzyć Trybunał Konstytucyiny! 


Konstytucja polska nie stala 
się jeszcze krwia i kością na- 
szego życia. Pozostaje jeszcze 
sporo niedomówień, co jakiś 
czas powsłają nowe wątpliwoś- 
ci, rodzą się coraz to inne nic- 
рсгодип: на, 

Oto kilka aktualnych „kwe- 
зуу": 

Na tle dekretu 
wyrósł spór o 
prawo inicjatywy poselskiej. 

Artykuł 10 konstytucji po- 
wiada, że posłowie, mają pra- 
мо wnoszenia projektów usław. 


prasowego 


podobnie jak i Rząd. Rząd 
tymczasem dowodzi. że Sejm 
może się dekretami zajmować 


dopiero po ich przedstawieniu 
Seimowi. 

а - „ ” . e 

Inna dziedzina nieporozumień 


sesji parlamen- 
tarnej. 


charakterze 


Rząd uważa sesję zwyczajną 


To są trzy najważniejsze dzi- 
51а] 
trudności i nieporozumienia, 


za sesję budżetową i dlatego żą | czekające załatwienia. 


da, by Sejm tą sprawą się zajął 
przedewszystkiem, о innych 
zaś sprawach dopiero się poro- 
zumie później. 

Wreszcie inna sprawa: spra- 
wa 
ciągłości prac parlamentarnych, 


t.j. ciągłości ustaw i interpela- 
cji. Czy w razie zamknięcia st- 
sji parlamentarnej automatycz- 
nie tracą wartość wszystkie in- 
terpe!acje z poprzedniej sesji, 
należy uważać za nieistniejące 
ji na nie nie odpowiadać. Ale 
w konsckwencji trzebaby było 
uznać to i dla wszystkich usła 


Niedawno przez jedno niepo- 
rozumienie przebrnęlismy po 
kłspotach: przez sprawę zwo- 
łania i otwarcia sesji, Inne cze- 
kają jeszcze uregulowania, 


Dlatego w kołach poselskich 
podnoszą się głosy, wskazują- 
ce na konieczność 
zmiany Konstytucji i utworze- 
nia Trybunału Konstytucyjnzgo, 
któryby nieporozumienia í 
wątpliwości konstytucyjne 
mógł rozsądzać. Dzisiaj takiego 
ciala nie posiadamy i dlatego 
co chwila 


wyskakują niespodzianki, 
które wytwarzają tylko spory. 


и dając c= U sp z р | ków | , | miedzy Rządem a Sejmem po-|W kołach sejmowych rzecz o- 
Ustawa jest ustawą i musi|lega na ceniają wręcz odmiennie, 
нна! аавд ананан “ тиш EVD VE E ч ч uzy чул 
KORNEL MAKUSZYŃSKI. 12) — W istocie, chyba na łóżku, | — Pieniędzy... 
bo krzesło jest dziurawe, zresz- — Jakiem prawem? 
tą wprawiona jest w nie mied-| — Kaduka. Stryj ma, ja nie 


GOŁE NIESZCZĘŚCIE 


Historja bardzo rzewna 


. б е ч ° , 
Stryj chwilę rozważał, po-! procenty żądanej sumy, — niech 


czem wyjął z kieszeni złoty ze- 
garek i porifel, z palców po- 
zdejmowa|! pierscionki і, spu- 
śctiwszv przezornie roletę, aby 
nikt nie podglądał, ukrył 


to Maty Жк 


się udławi jego krzywdą. 

Już jednak na samym wstę- 
pie wszystkie plany i poczciwe 
zarny'slę, * ` w łeb. Ten kud- 
ujrzawszy godną 


о 
> 


wszystko, owinięte w chustkę od Í| osobę, z niejaką odrazą wcho- 


nosa, na piecu. Uczynił to z рго-! dzącą «о 


stej przezorności, nic dowierza- 
jąc bratankowi, 

Szedł do nieśo z mieszanina 
gniewu i strachu; strach mał па 
wnętrzu, a gniew na gębie. U- 
kładał sobie, co mu powie i 
w jakim tonie, o jednem tylko 
starał się pamiętać, żeby zbyt- 
hią śwałtownościa słów nie roz- 
Ётаёпіаё Kanibala. W оѕіа- 
lecznym razie, lub gdyby się 
tkruszył, pokajał i przeprosił i 
Номе rodziny, to mu da dwaj 


jego apartamentu 
przy stajni, ani okiem nie mrug- 
па}, lecz rzekł niemal wesoło: 

— Moje uszanowanie stryjo- 
wi! Przysłowie o kozie nie jest 
takie glupie... 

— Jakie przysłowie? O ja- 
kiej kozie? 

— O tej kozie, co przyszła do 
woza. Niech stryj.raczy spo- 
CZĄĆ:.. 


nica. Stryj nie raczy? Dosko- 
nale! Będziemy gadali na stoją- 
co. „Stańmy bracia wraz, ilu 
jest tu has!” 

— Całe szczęście, że tylko 
dwóch. 

— Tak, Bóg nie pobłogosła- 
Ale gdyby 
stryj chciał mieć świadka, to go 
zaraz można mieć, Moim są- 
siadem jest dorożkarz, który 
wczoraj pił ze zmartwienia, że 
ludzie wynaleźli automobil, więc 
dzisiej śpi, 


wił naszej familji. 


—- Przestań! już mam dość 
twoich żartów... 

— Гак mało jest w życiu ra- 
dości... 

— Za wiele natomiast jest 
wisielców. Czego chcesz? 

— Czy stryj chce dłuższej 
rczmowy, czy słów krótkich, ale 


— Nie przyszedłem na ро- | wiele znaczących? 


siedzenie, zresztą na czem tu 
można usiąść? 


— Mów najkrócej 
chcesz? 


тат, 

— To jest złodztejski punkt 
widzenia. 

— Można i tak, ale stryj iest 
moim stryjem... 

— Wypluj to słowo!... 
— Zrobione. Krew 
wprawdzie o swoje prawa. 

— Może nie wołać. 


woła 


— Także zrobiene, Tyle mnie 

to ebchedzii co krew z nosa. Ale 

istryj bvł opiekunem i 
mia! coś dla mnie. 

— Zżarleś wszystko, w Рагў- 
žu puściieś, Mulałeś, a ja рга- 
cowałem. 

— Hańbiące zajęcie... 

— Jeszcze ci 
przestań! 

— dakio, już? Jeszcze nie za- 
cząłem... 

— Powiedz mi, jakiem pra- 
wem mi grozisz? 


moim 


raz mówię, 


— Najzitpełniej bezprawnie! 
Stryj ma rację, 


— Twoje grożby są bezęzel- 
ne i glupie! 

— To trudno, musi być jakiś 
kretyn w takiej starej rodzinie, 
jak nasza; ojciec stryja, a то] 
dziadek był piekarzem w za- 
mierzchłych czasach. my 
jesteśmy stanowczo deśeneraci 

Stryj uśmiechnął się zjadli-, 
wie. 

— Piekarz, — powiada, — 
w naszej rodzinie był; co praw- з 
da, to prawda, ale rzeźbiarza 
nie było! 

— To chyba lepsze, niż zło-= 
dziej. 


— No, niebardzo. Jaki czort 
cicbie skusił, żeby rzeźbiarzem 
zostać? Żebyś uczciwie praco- 
wał, to bys bez рогіек nie cho- 
dził, z giodu byś nie zdychał 
+ jeszcze pomóślbyś rodzinie. 
A ty co? Myślisz sobie: Stry- 
jaszek ma, to stryjaszek da. 

— А stryjaszek da? 

— Strvjaczek może ci, се лаў- 
więcej, kupić stryczek, 


(С. d. mj» 


DY 
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Nie nakładajmy różowych okularów 


Poznali 


Kobiety na usługach włamywaczy. Paser - sjamskim bratem włamywacza. 


KOBIETY NA USŁUGACH 
WŁAMYWACZY 


Zawodowi włamywacze przed 
zbliżeniem się do miejsca prze- 
stępstwa patrolują teren. czy 
niema w pobliżu policji, lub 
grup przechodniów, mogących 
ich zdradzić — następnie obsa- 
dzają punkty, kobietami, prze- 


ważnie prostytutkami, dla ob- 
ѕегмасјі... i idą kraść, 
Kobieta "świeca" kaszlem, 


lub gwizdkiem daje znać towa- 
rzyszom o niebezpieczeństwie. 
Na „świece bywają wybierani 
częstokroć małoletni, którzy 
grając rolę ulicznych sprzedaw- 
ców gazet, stają przed domem, 
w którym włamywacze operu- 
ją. W razie niebezpieczeństwa 
wywołują oni nazwę umówione- 
go dziennika i w ten sposób 
włamywaczy ostrzegają. 
Kobiety bywają używane 
zwykłe do noszenia narzędzi za 
włamywaczami, które to narzę- 
dzia jak łomy, świdry, wytry- 
chy, latarki, liny itp. oddają 
złodziejom dopiero na miejscu. 
Przestępcze kobiety są czę- 
sto temi, które zawiadamiają 
złodziei o mieszkaniach, w któ- 
rych można dokonać kradzieży. 
W tym celu przyjmują one po- 
sady służących u ludzi boga- 
tych, których następnie wspól- 
nie z włamywaczami okradają, 
poczem uciekają. Niejednokrot- 
nie bywa i tak, że włamywacze 
poznawszy się ze służącemi nie- 
doświadczonemi і naiwnemi, 
odgrywają u nich rolę narze- 
czonych, lub kochanków, i wy- 
dostawszy od nich potrzebne 
wiadomości, okradają mieszka- 
nia, nie mieszając służącej bez- 
pośrednio do przestępstwa. 
_ Wspólniczki włamywaczy są 
dałej używane do przenoszenia 
zrabowanych przedmiotów do 
„paserów”, lub „na meliny'. 
Gdy włamywacz zostaje aresz- 
towany, a następnie osadzony 
w więzieniu, punktem honoru 
kobiety - złodziejki jest dbanie 
© dostarczenie więżniowi żyw- 
ności, papierosów etc. Paku- 
nek, zawierający te przedmio- 
ty zwie się w języku złodziej- 
skim „wałówką”. 


MELINY 


Meliny są to kryjówki wła- 
mywaczy, w których złodzieje 
rozdzielają między sobą łupy, 
omawiaja plany złodziejskie itp. 
Za meliny służą przeważnie 
mieszkania kochanek przestęp- 
ców, niejednokrotnie również 
„restauracje“ podmiejskie, 
gdzie obcemu bez noża, lub re- 
wolweru przychodzić „nie wy- 
pada”. 


„Lotne meliny“ są to kry- 
jówki, w których włamywacze 
bezpośredrio ро dokonaniu 
włamania przechowują skra- 
dzione rzeczy, zanim te powę- 
druiją do paserów. 


„Właścicielami lotnych me- 
lin są przeważnie dozercy do- 
mowi, lub koleżanki włamywa- 
czek, które jeszcze nie są pod 
obserwacją policji. Miejsce w 
lotnej melinie kosztuje od 1 do 
5 butelek alembiku, lub kil- 
kanaście złotych. 


Przechowalnie na dworcach 
również bywają używane przez 
złodziei za lotne meliny. Dzieje 
się to, rzecz jasna, bez wiedzy 
personelu przechowalni. 


PASERZY 


poważnym prze- 
stępcą jest paser. Jest to 
wszechstronnie wykształcony 
„kupiec“, handlujący wyiącznie 
przedmiotami,  nabytemi ой 
złodziei. Najbardziej przez zło- 


Niemniej 


„Ochiaj” 
|dziei cenionymi раѕегаті są 
| handlarze z Placu  Kercelego, 


Wołówki na Placu Broni, Ba- 
zoru Różyckieśo na Placu Ka- 
zimierza Wielkiego itd. Ci bo- 
wiem płacą za skradzione rze- 
czy do 10 procent ich właściwej 
wartości. Wszystkie przedmio- 
ty prócz biżuterji sprzedają pa- 
serzy na miejscu lub па pro- 
wincji przez swoich  subpase- 
rów. Biżuterję po wyjęciu ka- 
mieni topią na sztaby i sprze- 
dają paserom - jubilerom. Jak 
paser bez złodzieja, tak zło- 
dziej bez pasera nie mógłby 
egzystować. Oba te resorty 
sztuki złodziejskiej cenią się 
wzajemnie і w razie „wsypy” 
nawzajem sobie pomagają. Oba 
„łachy' jednakowo zasługują 
na kryminał, 


„ОСНІАЈ“ 


Nieodzownym epilogiem ро 
udanym występie włamywaczy 
jest tak zwany „ochlaj". Po 
otrzymaniu od paserów pienię- 
dzy złodzieje w towarzystwie 
kobiet - wspólniczek zbierają 


się na melinie i urządzają sobie 
gratulacyjną ucztę, 

Wówczas każdy z uczestni- 
ków libacji je i pije co lubi. 
Harmonja, lub gramofon jest 
także.. Zabawa wre w całej 
pełni. „Panowie” czują się bar- 
dzo swobodnie..., рапіе też się 
niewiele krępują. Alembik leje 
się strumieniami, muzyczka 
gra.. Gdy warty, ustawione 
przed melinami, dobrze pełnią 
służbę, wówczas wszysiko od- 
bywa się w porządku. Gdy 
„Świece' zawiodą, dowiaduje 
się o libacji komisarjat i wysyła 
patrol. Otaczają dom i „goście” 
w parę minut dostają się „do 
ракі", Koniec pierwszego aktu. 


Akt drugi: areszt — urząd 
śledczy — badanie — wysyłka 
do sędziego śledczego — wię- 
zienie, 

Akt trzeci: rozprawa — wy- 
rok — kryminał, 


Epilog: rozpamiętywanie za 
kratą — wałówki — grypsy — 
beznadziejne oczekiwanie stra- 
conych dni wolnosci... 


Cud ocalił dozorcę z pazurów rozwścieczonego niedźwiedzia 
Ławieszony па gzymsie 
nad skłebionemi w walce zwierzętami 


Całe godziny oczekiwał Śmierci 


Wielka firma, prowadząca w 
Liverpoolu. з hurtowy handel 
dzikiemi zwierzętami, oprócz 
wlaściwego zwierzyńca miała 
jeszcze dobudówkę, do której 
dostać się można było dopiero 
po przebyciu bardzo długiego 
podwórza, Warta zmieniała się 
tam co tydzień i była pod cią- 
głą kontrolą. 

Pewnej strasznie gorącej no- 
cy wszedł do zwierzyńca do- 
zorca, na którego w tym tygo- 
dniu przypadał obowiązek pil- 
nowania. Obszedł on cały zwie- 
rzyniec i patrzył na to, jak w 
poszczególnych klatkach dzikie 
"zwierzęta poruszały się niespo- 
kojnie: hieny, pantery, małpy, 
Iwy — wszystko to uwijalo się 
nerwowo po klatkach. Zaled- 
wie mała część zwierząt spała. 
Powietrze było straszne. 

W  dobudówce znajdowały 
się tylko drapieżne zwierzęta, 
Ku zdziwieniu dozorcy jedna z 
klatek stała w przejściu. Do- 
zorca rzucił bat i postawił la- 
tarnie na ziemi, chcąc zabrac 
się do doprowadzenia owej 
klatki do porządku; w klatce 
znajdował się przepiękny lam- 
рагі. Zanim jednak dozorca 
zdołał coskolwiek zrobić, u- 
słyszał za sobą dziwny szmer i 
ku strasznemu przerażeniu ѕро- 
strzegł za plecami tuż, tuż wiel- 
kieśo niedźwiedzia. 

Trzeba było za wszelką cenę 
uciekać, bo inaczej śmierć. 
ulokowaniu się na wierzchu 
którejś z klatek ze zwierzęta- 
mi nie było mowy, bo znajdu- 
jące się w nich lwy „tygrysy czy 
laimparty napewnoby dozorcę 
rozszarpzły. А tu już tylko kil- 
ka metrów dzieliło biedaka od 
czyhających nań pazurów rozja 
szonejo niedźwiedzia. 

Nagle oko dozorcy padło na 
znajdującą się cbok drabinę; 
czemprędzej skoczył ku niej, 
wbiegł szybko aż do jej szczy- 
tu i wtedy dopiero spostrzegł, 
że prowadziła ona do sztab że- 
laznych, podtrzymujących dach 
dobudówki; sztaby te zbiegały 
się w środku, złączone gzym- 


sem o szerokości 15 centymet- | się dozorca wymknął, przewró» 


rów. Dozorca dobiegł dow tego 
gzymsu, stanął na nim, Qprze- 
dnio odepchnąwszy drabinę, po 
której szedł już za nim miedź- 
wiedź, Od ziemi do gzymsu by- 
ło 4 metry: o tem, żeby їе prze- 
strzeń przeskoczyć, niedźwiedź 
nie mógł nawet pomyśleć. 

Ale dła dozorcy teraz dopie- 
ro rozpoczęły się męki niewy- 
powiedziane. Bojąc się, że każ- 
dej chwili może spaść z tego 
wąziutkiego $zymsu, dozorca 
chwycił go konwulsyjnie ręko- 
ma, wpił wprost w niego paz- 
nokcie i czekał w nadziei, że 
przecie ktos nadejdzie i wyz- 
woli go. 

Ręce i nogi odmawiały już 
posłuszeństwa, czuł, że lada 
chwila spadnie z gzymsu bez 
sil, a tu płynęły minuty jedna 
za drugą i cała godzina tych 
strasznych mąk ubiegła, a nikt 
nie przybywał, Dozorca czuł, że 
lada chwila spadnie i ogarnął 
go już przedśmiertny lęk. 

Nagle stała się rzecz dziw- 
na; niedźwiedź wściekły, że mu 


tej pełni 


Uniwersyte 
przy jednoczesnym upadku nauki 


W Rosji sówieckiej powstał muje się „Ziźń Iskustwa”, pis- 


projekt 
lu teatralnego. Sprawą tą zaj- 


Spon pt. НИШ 
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Drugi dzień rozpraw — Wyrok 


Sąd, po przemówieniach: bie- 
słego, prokuratora i obrońcy 
oraz dłuższej naradzie wyniósł 
wyrok, skazujący kpt. Pawli. 
kowskiego za nieposzanowanie 
władzy policyjnej (art. 154 К. 
K.) i zabójstwo pod wpływem 
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Za nocleg w lasku Bulońskim 


ИШИ złolemi zebomi 


Przykra przygoda amerykanina w Paryżu 


Po nocnej zabawie, amerykanin Uwielbienie nie było jednak 
znużony postanowił nieco odpo- | bezinteresowne, bo. stwierdziws 
cząć па świeżem powietrzu. Ża|szy, że amerykanin śpi twardo, 
najwygodnicjsze miejsce uważał | parvżanin podszedł doń. wyjął 
ławeczkę w lasku Bulońskim: | mu magazyn zlotych zębów ize 


siadł sobie tedy na niej i wypo- | zdobyczą szybko uciekł, Amery= 
czywał co się zowie, kanin obudził się i popędził za 
Trzeba nieszczęścia, że oszos | zlodzicjem, lecz bezskutecznie. 


lomiony świeżem powictrzem ағ 
merykanin zasnął, a podczas snu 
otworzył usta; zalśniły złote zę: 
by, których amerykanin miał oz 
siemnaście. Złoto, jak zawsze, ma 
własność przykuwania ludzkiej 
uwagi: wkrótce też nasz amery- 
kanin stał się przedmiotem owa: 


Na pomoc ameryk-nin usilo 
wał wezwać policję, lecz pozbas 
wiony zębów wydawał tylko Jas 
kieś niezrozumiałe dźwięki. dzie: 
ki czemu nawet naraził sie na 
przykrości, gdyż policja wzięła 
go za ohłąkanego i zaaresztowała. 


a Owa» | Dopiero na prefekturze policji 
cji ze strony pewnego paryżani: | wyjaśniło się, o co chodzi, lecz 
na, który z uwielbieniem wpae| pa poszukiwanie złodzieja było 
trywał się *w bogate w zioto już wtedy za późno. 
szczęki. р 
EA EA | 


w marynarce wo ennel 

Bartoszewicz wpada coraz głębiej w 31 dniu 
roz raw 

Św. Gawiński, dyrektor oddzialu | dcjmował szcreg sum w 


Banku Warszawsko:Gdańškicgo w 
Gdańsku podał, że Bartoszewicz роғ 


oddrinle 
tym, a centrala kazała niemi obsiąs 
żać zmyślony rachunek „Marylski“, 
bądź rachunek centrali. 

Osk. Bartoszewicz po okazaniu jes 

go pokwitowań oświadcza. że istotnie 
podpisy są jego, podnosił wówczas w 
Gdańsku pieniądze przez siebie 
wpłacone przedtem w Centrali Banku 
w Warszawie. 
Przewodniczący stwierdził, że nies 
ma żadnego śladu w dokumentach i 
księgach centrali, by Bartoszewicz 
wpłacał jakieskolwick sumy w dolas 
rach. 

Osk. Bartoszewicz oświadczył: „To 
byly moje pieniądze, a co one tam 
robiły w Banku to mnie nic nic oba 
| chodzi”. 
| 


cił z gniewu klatkę, dzięki cze- 
mu wydosłała się uwięziona w 
niej lwica berberyjska. Zaczęła pko i As 
się straszna walka między оби obecności inż Miklaszewski dostarz 
drapieżnikami: niedźwiedź | czał p. Czarneckiej w „mieszkaniu 
chwycił lwicę za szynkę 1 wyr- Marszałka instrukcje dla świadków. 
wał jej połeć mięsa. Rozwście- 
czona lwica odgryzia mu za to 
najpierw lewą część, a później 
i resztę głowy. Mimo ciężkie 
rany zabrała się zaraz do ucz- 
ty. 

Dozorcy ubył jeden wróg, 
lecz na jego miejsce stanął in- 
ny, niemniej okrutny, rozjusza- 
ny dokuczliwą raną. Ale tym- 
czasem, w ostatniej niemal 
chwili, przyszło wybawienie: w 
budce dozorcy czękał nań dłu- 
бо jego przyjaciel, a nie mogąc 
się doczekać poszedł do zwie- 
rzyńca. Zobaczywszy, co się 
dzieje, zrozumiał, dlaczego cze- 
kal, zastrzelił lwice i wybawił 
dozorcę. Ten zapytany o wra- 
żenia, powiedział, że ostatecz- 
nie nie było to bardzo straszne, 
ale drugi raz nie chciałby już 
tego przeżywać, 


Św. Lipko potwierdził, że w jego 


Św. Szaniawska, opowiaduła, ze w 
r. 1921 dała Bartoszewiczowi ріе» 
niądze, kupując kosztowności, bry% 
lanty i in., które miały być przywice 
| zione z Rosji, Po kilku miesiącach 
Bartoszewicz oświadczył, osob: 
nik, który miał te kosztowności przy 
wicźć, został w drodze aresztowany 
i wobec tego zwrócił świadkowi 300 
| tysięcy marek polskich о znacznie 
zmniejszonej wartości. Wogóle wóws 
czas Bartoszewicz był w kłopotach 
pieniężnych, poszukiwał gotówki na 
wykup towaru do swego sklepu mas 
terjałów piśmiennych. nie płacił nas 
wet drobnych długów. 
Z powodu jaskra wych 
ści w dodatkowych zeznaniach 
inż. Miklaszewskiego na wniosek pro» 
kuratora Sad postanowił go zaarcszs 
tować, oddając do dyspozycji sadoe 
wych władz powszechnych. 


że 


sprzecznoe 
św. 


t teatralny w Sowietach 


założenia takiej uczelni rozwo- 


założenia uniwersyte- mo poswięcone sztuce, jem techniki teatralnej. Aktor 
Pismo motywuje konieczność | powinien otrzymać jaknajsta- 
ranniejsze wykształcenie, jak 
NET PRZEZ RERAPORE""— zresztą ł Wspystkie GmBy w 
teatrze pracujące, | а 
1000 I dalej pismo rozpisuje się 
ке nad programem nauk na pro- 
jeklowanej uczelni. 
A jednoczesnie  czerezwy- 


czajka... głód wśród dzieci... 
prześladowania polityczne 1 u- 
padek uniwersytetów. 


siinego wzruszenia duchoweś 
(art. 458 cz, I К. К.) łącznie ne 
trzy lata więzienia z pozbawic 
niem praw i wydaleniem z wcj- 
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MÄI ФОБ ЛО A= ——1 =... c: 


Chaos cenniko lani aş йы 
na targowiskach warczy wskich/cOPIEC CZY 0219020107 


Dziś szósty dzień konkursu 
Mimo jednego źródła zakupu różne ceny 


ma m —— 
о —— 


Musimy przypomnieć naszym 
czytelnikom, że z nadsylaniem 
odpowiedzi na nasz konkurs 


Prosimy nie zapomnieć wy- 
ciąć i zachować szósty kupon. 


7 


W swoim czasie „АВС" za- 
notowało brak w Warszawie 
targowisk, które odpowiednio 
rczmieszczone po dzielnicach, 
pozwalałyby ludności bez kło- 
potów i zachodów zaopatrywać 
się w artykuły codziennego spo 
życia. 

Brak dostatecznej ilości tar- 
gowisk miejskich jest jednym z 
powodów chaosu ceanixowego 
w stolicy, 

Wystarczy porównać 


ceny 
nieklórych warzyw,  naprzy- 
kład na niektórych targowis- 


kach, aby przekonać się mad 
znikomą u nas kontrolą cen. 


A więc, gdy centralne tar- 
gowisko warzywne przy ul. 
Grójeckiej cenę już detaliczną 
klg. brukwi określa na 7 — 8 
gr. buraków klg. 9 — 10 gr, 
kapusty białej za główke 17 i 
pół gr. te same warzywa w in- 
nych panktach miasta kosztu- 
ją ad 30 do 60 proz. drożej.. 

Nic nie usprawiedliwia tych 
skoków drożyżnianych. 

Dlaczego mieszkaniec Nowe- 
бо Światu lub Pragi ma drożej 
płacić za główkę kapusty lub 
kig. ziemniaków, drożej niż mie 
szkaniec ul. Koszykowej, czy 
Marszałkowskiej? Przecież 
wszystkie tle główki kapusty, 
lub klg. ziemniaków pochodzą 
z jednego miejsca dostawy: z 
tar$owiska przy ul. Grójeckiej. 

Co pewien czas specjalne ko- 
misje zainieresowanych regu- 


PRASA MA GŁOS! 


f - тіле 
ZŁOTYCH 


„Nowe twarze! Nowe fascynujące 
pomysły reżyserskie! Nowy styl fil- 
mul Film synoptyczny! Przełom w 
kinematografji! — pisze o tym noè 
wym filmie „Berliner Tageblatt”. 
Premjera wkrótce w  kinoteatrze 

„COLOSSEUM“. 


lują ceny mięsa, wędlin, pieczy- 
wa, czy kasz.. | cena mięsa, 
wędlin, pieczywa, czy kasz ró- 
wnie dobrze obowiązuje wtedy 
tak w sklepie przy ul. Nowo- 
grodzkiej, jak na Chłodnej, czy 
Wileńskiej na Pradze — jest 


jedna, dlaczegóż więc oddział 
do walki z lichwa nie przedsię- 
bierze środków zaradczych, aby 
notowania сеп detalicznych 
giełdy warzywnej nie były tak 
omijane, jak ceny iunych arty- 
kułów codziennego spożycia? 


@ przededniu ostatecznych rozgrywek 


należy wstrzymać 
conajraniej pięć dni. odpowie- 
dzi bowiem wówczas tyiko we- 
zmą udział w rozlosowaniu na- 
Iśrody 250 zł, gdy będa dołą- 
: czone wszystkie dziesięć kolej- 
nych kuponów. 


WARTA, POGON czy POLONJA? 


Jutrzejsze spotkanie Polonii 
z poznańską Wartą przyriesie 
nareszcie pewne wyjaśnienie w 
finale rozgrywek piłkarskich o 
mistrzostwo Polski, gdyż do- 
tychczas, mimo rozegrania czte 
rech spotkań z ogolnej liczby 
sześciu, wynik ostateczny sia- 
nowił zagadkę, trudna do od- 
śadnięcia, a każdy z trzech fi- 
nalistów miał ieszcze dane na 
zdobycie tytułu mistrza. 

Polonia. mistrz stolicy, mało 
była dotychczas brana pod u- 
wagę, і dopiero ostatni jej wy- 
nik z Pogonią wskazał. iż i o- 
na może mieć coś do powie- 
dzenia — lecz o tem zadecydu- 
je wynik juirzejszej gry z War- 
tą. 

Do spotkania tego Połonia 
nie wystąpi, niestety, w swym 
najsilniejszym składzie. Atak 
jej, stanowiący pozatem sto- 
sunkowo najsłabszą część dru- 
żyny, osłabiony będzie brakiem 
Grabowskiego, który po kontu- 
zji, odniesionej ubiegłej niedzie- 
li, prawdopodobnie nie będzie 
już grał w bieżącym sezonie. 
Mimo to atak spełnić może 
dobrze swe zadanie, opierając 
swą akcję na skrzydłach, szcze. 
,gólniej prawem — Zimowskim; 
doskonałe podania tego gracza 
ułatwią nie jedną okazję do 

'strzału, które środkowa trójka 
potrafi wykorzystać, 

Pomoc i obrona ciężką będą 
miały pracę z szybkim i prze- 
bojowym atakiem przeciwnika, 
ostatnie jednak spotkanie z Po- 
gonią, gdzie świetny jej atak 
niebardzo mógł uporać się z ty- 
łami Polonii, pozwala przypu- 
szczać, że i tym razem, szcze- 
gólniej doskonała obrona. sta- 
nowić będzie linję, trudną do 
przełamania, Pewne objekcje 
nasuwać może gra bramkarza 


Grossa, którego zbytnia ner- 
wowoeść wpłynąć może ponie- 
kąd na mniej pewną grę obroń- 
ców. 

Wyniku spotkania oczekuje 
z niepokojem nie tylko Poznań, 
ale i Lwów, któremu najbar- 
dziej dogadzałaby  nierozegra- 
na, fdyż w tym wypadku jeden 
punkt, zdobyty w dogrywce z 
Polonią, przesądzałby mistrzo- 
stwo na korzyść Pogoni; zwy- 
cięstwo drużyny stołecznej da- 
łoby jej możność sięgnięcia po 
tytuł mistrza, natomiast w ra- 
zie przegranej z Wartą, a zwy- 
cięstwa z Pogonią mistrzem zo- 
stałaby drużyna poznanska. 

Prognostyki co do wyniku, 
szcześólniej przy mniej więcej 
równych siłach obu przeciwni- 
ków, gdy o zwycięstwie zdecy- 
dować może jedna szczęśliwa 


chwila, oraz przy przysłowio- 
wej wprost zmienności formy 
Polonii, są wprost niemożliwe. 
Własne boisko i gra przy swo- 
jei publiczności stanowia jednak 
poważny plus, io też można 
mieć nadzieję, że diugołetni 
mistrz stolicy odniesie zwycię- 
stwa, stając się tem samem je- 
dnym z dwuch przeciwników, 
między którymi rozegra się o- 
słateczna walka o tytuł mistrza 
Polski, 

Zawody prowadzić będzie p. 
Rosenfeldt z Bielska, co gwa- 
rantuje, że spotkanie nie przy- 
bierze tych form, jakie miało w 
Poznaniu, a że pogoda wapo- 
мада się nadspodziewanie do- 


| brze, spotkanie to może być je- 


dnem т najciekawszych w sezo- 
піс, 
Jan Loth. 


się jeszcze 


| chwytywanej 


ilas”, 


| Kupon Nr. 6. 


Konkurs 
„Szukajcie chłopca" 


Nr. 


Nazwisko 


Nowa książka 
W. Perzyńskiego 


Jeden z najuwietniejszych po- 
wiesciopisarzy polskich ostat- 
niego ćwierówiecza, autor roz- 
powieści p. t: 
„Raz w życiu", obecnie wydał 
nową powieść, równie znako- 
mita, p. t: „Nie było nas, był 
Będzie ona z pewnością 
tak samo poczytna, czyli po- 
czytna niebywale, jak wyżej 
wspomniana mistrzowska ро- 
wiesć o Warszawie powojen- 
nej, „Raz w życiu”, która to 
książka czyni z Perzyńskiego 
nejpoważniejsześo kandydata 
do wielkiej państwowej nagro- 
dy literackiej. 


Jak wyglądać będzie 


„Tydzień Ruchu Ulicznego ? 


Termin jego zostanie niebawem ustalony 


Nim Komitet „Tygodnia Ru- 
chu Ulicznego'” ostatecznie sl 
stali, pewnego rodzaju, regula- 
min „Tygodnia Ruchu Uliczne- 
go', śpieszymy Czytelnikom 
„ABC” przedstawić przypusz- 
czalny obraz tej wielkiej zbio- 
rowej nauki chodzenia, w któ- 
rej udział weźmie kilkaset iy- 
sięcy osób. 

A więc w danym tygodniu, 
przeznaczonym na propagandę 
zasad prawidłowego zachowa- 
nia się na ulicy, oddziały człon 
ków  organizacyj sportowych, 
bądż towarzyskich, przebiegać 


będą miasto i w  najruchliw- 
szych jego punktach — kiero- 
wać publicznością pieszą w 
sposób nakazany przez obo- 
wiązujące w tej mierze przepi- 
sy, nie szczędząc przytem uwag 
i wskazówek na temat prawi- 
dłowego zachowania się na u- 
licy. 

Oczywiście, że będzie się to 
odbywało „na wesoło”, aby ni- 
kogo nie zrazić, — przeciwnie 
— zachęcić, 

Pozatem publiczność piesza 
otrzymywać będzie ulotki, a 
może, nawet, broszurki, zawie- 


rające opisy zasad racjonalne- 
go zachowania się na ulicy. Nie 
jest wykluczone, że „Tygod- 
niem Ruchu Ulicznefo” zainte- 
resuią się władze szkolne, któ- 
re niewątpliwie r: >} posta- 
гаја się przyczynić, wzorem in- 
nych państw Zachodu, do pro- 
pagowania „sztuki chodzenia“ 
wśród młodzieży szkolnej. 

Słowem — ofensywa na całej 
linji A hastem jej: Precz z a- 
narchją na ulicy! Niech żyje na 
niej ład i bezpieczeństwo! 


ALEKSANDER BŁAZEJOWSKI. 


TAJEMNICA HOTELU 
PRZY ULICY CHMIELNEJ 


I w tym strasznym momencie przyszedł Mi- 
tryn wędrowiec. Tłum uciszył skinieniem ręki i mówił: 

— Antychryst od Boga pochodzi, on Jego wy- 
pełnić miał proroctwo, Słuchać jego rozkazów mieli 
tylko ci, którzy od Boga się odwrócili i deptali Jego 
przykazania. Jesli dziś krzyczycie: — pod sąd Anty- 
chrysta! — gdy pragniecie krwawego na nim odwe- 
tu. to nie ma już złych wśród was. Azer dopełnił pro- 
roctwo. Bóg cofnął swój rozkaz, gdy przyszło opamię- 
tamie, Z upamiętaniem przyszło odkupienie win... 

Gdy po tych słowach Mitryna, tłum zwrócił oczy 
ma oskarżonego, już go w tym miejscu nie było. Roz- 
płynał się gdzieś w przestworzu, a na miejscu gdzie 
stał leżał okrwawiony łachman. 

Naród się opamiętal". 

— To jest kanwa, na której Karnick snuje swo- 
ją fantazję w czterech aktach i prologu. W to wpłótł 

'szereg mocnych typów, choćby taką Bertę, kochankę 

Azera. 

Wiencek słuchał i nawet nie zauważył, że prze- 
szli Park Łazienkowski wkoło i stali u wyjścia. Trzy- 


16) 


siński zmęczony przystanął, zatrzymał wolną dorożkę 
i żegnając się prosił Wiencka: 

Mistrzu, proszę tylko zbytnio nie kolportować 
treści „Sądu nad Antychrystem ', bo Karnicki nawet 
prasie odmawia informacji. 

— Dyrektorze, chyba na moją dyskrecję może 
pan liczyć, — odpowiedział Wiencek, ściskając moc- 
no delikatną rękę starego dyrektora. U 

Trzysiński wsiadł w dorożkę, która szybko poto- 
czyła się po asfalcie i znikła w korowodzie pojazdów. 

iencek zamyślony powrócił do Łazienek. 


ROZDZIAŁ У. 
PRZERWANA PRÓBA 


Trzysiński siedział w swoim gabinecie przy biur- 
ku i z ogromną pedanterją przeglądał koresponden- 
cję, Z uwagą rozcinał ostrym nożykiem każdą kopertę, 
jakby bojąc się uszkodzić pismo lub znaczek. Na- 
stępnie wyjmował zawartość, odczytywał jej treść 
i niebieskim ołówkiem kreślił na papierze uwagi. 

Godzina odczytywania korespondencji należała 
widocznie do ulubionych јебо czynności, bo w tym 
czasie nie pozwalał woźnemu nikogo wpuszcać do ga- 
binetu, Dzisiejsza jednak korespondencja nie musiała 
być zbytnio ciekawa, skoro Trzy siński, poświęcił jej 
zaledwie kilkanaście minut, a kosz obok biurka, któ- 
гу wożny skrzętnie codziennie wypróżniał, dziś wy- 
pełniony był po brzegi. Trzysińsk i spojrzał na zegarek: 
dochodziła druga, czas w którym zwykle opuszczał 
gmach teatru. Teraz jednak dziwnie mu się nie spie- 


, świadomie przytrzymywało go w ciepłym 


szyło, możliwe, że przekonanie, iż w czasie jesiennej 
szarugi wyjście na ulicę należy do przykrości. pod- 
i suchym 
gabinecie. Postanowił jednak niebezpieczeństwu spoj- 
rzeć w oczy. Wstał z wygodnego fotela, podszedł do 
okna. 

Widok ulicy był ponury. Z czarnych chmur, jak 
dym kominów fabrycznych, snuły się długie cienkie 
nitki deszczu. Deszcz uderzał w głębokie uliczne ka- 
łuże i wybijał w nich miarowe okrągłe kółka. Patrzył 
na ciemne smugi wilgoci, które deszcz znaczył na fa- 
sadach domów. Spojrzał na ulicę. 

Zamiast różnobarwnego tłumu przechodniów, wy- 
mijały się, na chodnikach setki lśniących, obmokłych 
parasoli, które jak kapelusze potwornych grzybów 
przesuwały się jedne obok drugich. Silny podmuch 
wiatru wprowadzał zamęt w ten korowód. “1 

Wśród tłumu przechodniów zauważył Trzysiń- 
ski człowieka, który szedł szybko wzdłuż jezdni w po- 
łatanej czapce i podartym płaszczu gumowym. Czło- 
wiek ten rozdeptywał bosemi nogami głębokie kałuże, 

— Chyba wziął jakieś iniekcje przeciw zapale- 
niu płuc, — szepnął Trzysiński do siebie i uśmiechnął 
się z zestawienia bosych nóś i nieprzemakalnego pła* 
szcza. Potem żal mu się zrobiło nieszczęśliwca. Uczuł 
w swojem ciele ziąb, jakby to on bosemi nogami roz- 
deptywał kałuże, a brudna, zimna woda przelawała 
się przez jego nagie stopy. oblepiała mu spodnie, trzy- 
mała w zimnym uścisku jego łydki, Dreszcz przeszedł 
przez jego ciało. Podszedł do biurka nacisnął guzik 
dzwonka. Zjawił się wożny. 

(D. c. n.). 


Е 


. 


PROGRAM KIN 
na sobote, dn, 29 b. m, 
ŚRÓDMIEŚCIE. 


„APOLLO“ (Marsza!iowska 108). 

„Kwiat nocy”, dramat z Polą Negri 
w roli głównej. 

COLOSSEUM (Nowy Świat 19) 

„Prawo pierwszego тега“, dramat 
z udz. Pawia W/egenet i Olgi Czechow. 

CORSO (Wierzbowa 7. tel 255-32): 

„Targowisko życia”, dramat, W ro- 


lach gł, Biilie Dove i Francis Bush- 
man. 
FILNARMONJA Jasna nr 5 


„Ostatnie dni FPompei', wielki wlo- 
ski film z Кіпа le Liquoro. 


MUZA (Mokotowska 73, tel. 66-26) | 
„Ten. któremu żadna się nie oprze ,, 


dramat, W rolach gł. Ricardo Coriez 
Doroty Mackail 1 Lon Chancy. 

NOWOŚCI (ш! Bielańska). 

„Za głosem serca", palski film z Li- 
li Romską w roli głównej. 

PALACE (Chmielna 9, tel 51-14). 

„Trędowała”, dramat w.ś powieści 
Heleny Mniszek, W rolach głównych 
J. Smosarska i B. Mierzejewski, 

PAN [Nowy Świat 40, tel 237-40) 

Film ten sam, co w kinie „Corso”. 

SPLENDID (Саісгіг  Luksembur- 
бау ul Senalorska, tel. 203-54): 

„Kisi”, tragikomedja z Normą Tal- 
madge i Ronaldem Colman 

STYLOWY "Marszałkowska 112. 

„Złodziej Bagdadu”. przepiękna 
bajka wschodnia z Douglasem - Fa- 
irbanks w roli głównej. 

SWIATOWID (Marszałkowska 111, 
tel, 239-06). 

„Quo vadis?" wg. powieści Н Sien- 
kiewicza z Janningsem w roli głównej. 
Wznowienie, 

WODEWIL 
301 -G0]- 

Film len sam, со w kinie „Filharmo- 
nia”. 

URANJA (Krak. Przedm. 66] 

„Motyle i motyli”, oraz „Niech ży- 
je król” z Jackie Cooganem 


(Nowy Świat 43. tel. 


PLAC ZBAWICIELA © 


SOKOŁ (Marszałkowska nr. 69). 

«Manon Lescaut“, dramat W ro- 
lach głównych Lya de Putti i Gajda- 
row. 

„TOMBOLA” (Marszałkowska 34). 

„Czarny Orzeł”, jedna z najwspa- 
nialszych kreacji Rudolfa Valentino, 


WOLA. 


IRA (Wolska 3, tel. 135-04): 

„Gwiazda wśród bagna”, 
egzotyczny. W rolach gl. 
Mackail i George O Brien, 


CHŁODNA—ŻELAZNĄ. 


BAJKA (Żelazna 61). 23 

Tom Mix w filmie Gentleman od 
RE do głowy. Nad program 2 kome- 
je- | 

ыч (Elektoralna 21), 
„Bezustydna kobiefa' z Pola Negri 
oraz sensacyjny dramat z Tomem Mi- 
xem. 

KOMETA (Chłodna 49) 


„Księżniczka i błazen”, 


dramat 
Doroty 


dramat 


20.11 A BC 1926 


POŁUDNIU I WIECZORE 


DOKĄD IŚĆ? CO ZOBACZYĆ? 
CO USŁYSZEĆ? 


RADJO 
PROGRAM 
RADJOFOKICZMY 


na sobotę, da, 20 b. m. 


Warszawa (dlugość [ali 490 metrów). 


Godz. 1509 — 15.15 — komunikat 
pospodarezy; godz, lIef0— 17,23 — 
Odczyt p. t. „Jak ustrzec dzicci i relo 
dzicz od nerwowości' wwgiosi dr. 
Stanislaw Kopczyństa (Dzial: 
cynaenvgjena); godz. le.30—15.30 — 
Mazzeband: godz. 18.30 — 18.535 — 
Odczyt pot. „Śtreelcy i upiory wa 
zamkach  historyczawch © wygłosi 


Medye | 


prof, Antoni Urbański; godz. 19.09— | 
1925 — Odczyt p. Р „Stanisław : 
Przybyszewski” wygłosi red. dzie” 
sław  Dębickr (Dzial: Literatura, 
Polska): godz. 19.30 — 19.45 — Noe! 
munikat rolniczy: godz 19.15-—19.55 
— Nad program Rozma tości; godz, 
19.55 — 20.20 — Pogawedko z działu 
|.Radjokronika* wygłosi dr Marjan 
| Stepowski; godz. 20650 — 2249) — 
Koncert wieczorny.  Muevka lekka. 


Svunał czasu, Inłormacje prasowe 


RADIO ZAGPANICĄ. 

Wrocław, 322,6 m. — godz to — 
Koncert muzyki opczetkowej, w pro 
gramie wwjątki z operetek; „Sztye 
Sar" Straussa, „bady  Flamzlton" 
hiinnekego, „Kochany Augustynek" 
Falla i in: seda. 2115 — Wieczór 
muzyki lekkiej godz. 22.15 — Muzy: 
ka taneczna. \ 

Frankrurt, 42856 m — godz, 160 
— Koncert. poświęcony twórczości 
Schuberta, W programie:  uwertura 
do „Raozamundy", kwartet simyczkosś 
wy ато, Moment musical, Jmprom= 
tu Es-dur, druga część symfonii 
h:moll. oraz szereg piesni: godz. 21.30 
— Muzyka taneczna 

Krółewieć, 303 m. — godz. 1645— 
koncert muzvki operowej. W pros 
aramie: Auber: uwertura do op. „Mu 
larz i ślusarz": Donizetti: luntazja z 
op. „Córka pulku“; Smetana: fanta- 


- 


ја z op. «Sprzedana пага 
(zaikowski: polncz 5 op. . kugeniusz 
Осой: Strauss: tantrzjia 7 70). 
„Nawałer srebrnej róży”; godz. 28— 
Muzyka kameralna, w programic: 
Becthoven: kwartet smyczkowe 
сето i F:dur. 

Kopenhaga, 337 m. — todź W — 
Wieczór współczesnej muzyk. duń: 


skiej godz. 21 — Muzyka tancczna: 
godz. 24 — Muzyka dzwonów ratuz 
szowych, 

Wiedeń, 517,2 m. — godz, 10.15 — 
Koncert popołudniowe; godz. 19.300— 
„Zaklety zamck* operetka komiczna 
Millóckora godz. 22 — lazzband, 
transmisja z hotelu „Bristol. 


WIADOMOŚCI RADJOWE 
WALTER W MIKROFONIE. 
Podczas dzisicjszej audvcji, a mia: 

nowicic podczas koncertu wieczorne: 
go radjosłuchaczy spotka miła nice 
spodzianka. 

Dziś. kiedy wszwvscy naokolo narze: 

хаја, skarża się, stękają. znalazł się 


— NĄ ZZOZ O A YO ZO A AO W A O 


zj człowiek. który się smieje — śmieje 


Huguette Duflos i Karolem de Roche. | sie serdecznie, prosto z duszy, Unie 


fort, Nad program wystepy estradowe. 


PRAGA. 


„LOTOS' (Zygmuntowska 10). 

«Zwierzęta, ludzie i bogowie”, film 
egzotyczny z Ellą Kurti w roli glów- 
nej, 

„ЕКА“ (Tnżynierska 4). 

а lety па sprzedaż”, dramat w 10 
aktach z tajeninic międzynarodowego 
handlu żywym towareun. 


PLAC KRASIŃSKICH. 


FORUM (Nowiniarska 14). 
Podwójny '/ program 14 aktów 
„Śmiertelna nienawiść" i „W obliczu 
śmierci" z Eddie Polo. 


OCHOTA. 


„DAŻA” (Grójecka 56). 

„Zigano, herszt rozbójników”, dra: 
nat z Harry Peelem oraz komedja 
„Kłub warjatów“ z Haroldem [Доу 
dem: 


kat ten nazywa się Władysław Wal- 
ter. Stanic on dziś przed mikrofonem 
radjostacji warszawskiej i opowia: 
dać będzie wszystkim  radjosłucha: 
czom w Polsce i zagranicą (ho ws; 
sev słuchać go będą) „Pamiętniki pa: 
trjotv amatora". których jest autoz 
rem. a do których tematu s а 

inwazji 


la mu jego chlubna służba w $szerc: 
gach, ochotniczych podczas 
bolszewickiej, 


| тинли чина араара наан 


WIADOMOŚCI FILMOWE 

SPOWIEDŹ PANNY MŁODEJ. 

Praca nad filmem „Confession of a 
Bride" (Spowiedź panny młodej) 
муб, Paramount dobicga końca. Re: 
żyserje tego pięknego obrazu proz 
wadzi Маггу Revier, udział zaś bios 
га: Mildred Harris (panna młoda). 
Vietor Warkonyi, Dawid Butler i 
Alee Francis. 


STORCZYKI I GRONOSTAJŁ. 

Mercvn Le Кох, autor ścenariuszy 
komedjowych dla Gollcen Moore, 
pracuje obccnie nad tilmem „Ar: 
chids аме Ermine” (Storczwki 1 Gru: 
nostaje). Reżwserię onrazu pow c: 
rzono „Mifredowi Sautcil. 


Dorota Sebastian, młoda pwiazda. 
należąca dotychczas do wttwórni 
Roberta Kanu, podpisała kontrakt z 
Metro:Coldwyn:Mayer. 


SPORE 


PIŁKA NOŻNA 


DZISIEJSZE ZAWODY. | 
Jedyna imprezą sportową Ww ea u; 
Ў С Л ZA 


Makkabią. Odbęd 
14:cj na boisku Skry. 


POLONIA ХААК ДМ 

Według wiadomości 2 

Warta ma wystąpić do orv 
dawnym 


Poznania, 
7 2020102 
skłddzie, 


nia w nieco о рей 
Re” > Wit 8:0) popol Sires 
gdeż na środku ataku ma Taden uto- R. ц нам ca 
wać dotychczasowy jej pomocnik, ? leka, „Fa wę AP 
Spojda 4 |“ m ги ? ARK а j 
Б ачи A Pi „з EC: l dyrekcia b Rud J 
Przypominamy, iż dzień dzisiej РӘС, ЗСО р, ' 29. 
Үр ЖЕ f пе ЕН... ресс а hemą4. ie р 
szy jest ostatnan dniem ртг сорох wit „SIP Ога еж Hoffnuna" 
(алу (w firmach Stadjon — Nri lew | ДЫ ү ы иб + á 
[5% Т 0%; СУЫ 5 
ską 31 i Leszno 9, i Okmrjada ех za к К 
i ' NARODOWY (Flac Teatralny). 


Warecka 5). w której biictvw парус 
można po cenach znacznie tańszych. 


REPREZENTACIA POLSKI 
W АМЕКҮСЕ? 

Wedłuu wiadomości presv zagranie 
cznej, Amerykański Związek РИМ! 
Nożnej czyni starena o sprawadzcez s 
nie na wiosnę roku przyszłego dof 
Stanów Zjednoczonych reprezentacj! 
piłkarskiej Polski, 

Waadomość da jest zapewne jesz! 
cze jedną kaczka dziennikarską, gdyż 
dotychczas nie jeszcze піс wiadomo 
o propozycji oficjalnej, 


A MERYR A JUZ AYSLI 
о QI ЈА ИТИ. 


Ostatnie posiedzenie Zwinzku Le! 
koa'tetycznego St. Zjedn.. któsy йоз 
tychezas tik chętnie zezwala na star | 
tv zawodników cewropejskich na bicze 
niach amervkańskich, miało podob= 
no powziąć decyzię zchraniaiącą w 
r. 1927 europejczykom startowania w 
Amervce. A może w celu ukrygia 
formy i wyników amerykańskich; 
waiadd? 


ODCZYT O NARCIARSTWIE 
Staraniem Sekcji Nportowej Rodzi: 
ny Wojskowej (i Selbaji e Żeńskiej! 
Wojskowego Klubu Wiotlarskiego | 
odbędzie sę w dn. 2211, o godz, 8! 


icez. wka Kasina Garnbbenowego * ФЛ Ra repertuar ostatni szlagyce 
łwyrykański 


(M. Szucha 23) odczyt zw mzcźroczne, 
ті п. Ё. „Narciarstwo u nas i zegraz 
піса", wygloszony przew ph. prlkow 


wka Szto (Cien, Aleksandra Bobków: 
skiego, Bilety w cenie 50 gr. będa 
sprzedawane w dzień odezytu przy 


wejsciu, Całkowity dochód z odczye 
tu Jest przeznaczony na cele porto- 
we Sekcji. 


MUZYKA 


Z PILIARMONII. 


Jutro, w niedziele, na poranku muz 
zycznem poświęconym (zajkowskice 
mu wystąpią jako solsci ppu artysta 
opery Aleksander Michałowski i 
Mieczysław Flisderbaum (skrzypce). 
Dvrvguje p Ozimiński. 

Na niedzielnym popołudniowym 
koncercie śpiewać będzie p. Margot 
Кайа, której występy} na scenic, 
czy na cstradzie ciesza yię zawsze du 
żem powodzeniem. W części orkiez 
strowej: „Schecherazada”  Korsako= 
wą, „'Wrlezjanka” Bizeta i in. 

Z KONSERWATORIUM, 

Jutro, w niedzielę, w sali konser: 
watorjum, odbędzie się koncert z ue 
działem wybitnych sił artystycznych, 
w osobach: pp. Robowes*iej, j 
Prenkla oraz w cześci wokalnej: pp. 
Maryli Karwowskicj, Janiny Strzelce 
ckiej i Irony Żórawskicj, uczennie 
prof. Wacława Brzezińskiego. który 
w pracv pedagogicznej osiągnął b. 
poważne rezultaty- 

Tak program, jak i cel koncertu 
(na rzecz niczamożnvch  uczennie 
gimn. p. Hoene) ściątna niewatpliwie 
licznych słuchaezów. Akompanjować 
będzie prof. L. Urstcin. 


PORANEK DLA MŁODZIEŻY 
W TEATRZE ODRODZONYM 
W niedzielę, dn, 21 listopada r. b., | 


odbędzie się pierwszv poranek dla 
młodzież szkolnej po cenach пиј 
niższych od 50 от, do 1 zł 5) gr, 
Odegrana bedzie komedia Al. hr. 
Fredry „Damy i Huzary*, 
Początek o godz. 12 m. 30 w ро: 


łudnie. 


„ROBINSON KRUZOFP" 
SKILEM OKI 

Wielkie zainteresowanie wśród 
młodziezy i dzieci wzbudziło ukazas 


W РК. 


nie się w przyszła niedziele w Per: 
skrem Oku przycóń rozbitka Pobin: 


| 


sona Krusce' A. Zyehicgo 
pięknych me!todvj, wktóre 
sztuka, calość okraszona i: 
mi i hem 
się o godz. 12.20) w poludnie. 


Onrócz 
cbłituje 
t tańca: 


! stąpi chorego kolego. 


orem, Widowisko odhędeie ,dmie. piękna baika "e dzieci 
і 
А 


TATW 


"m 
RA Еве 


pe 
TOt 


W 


~ 


p 
Jai 
A 


ir. 


yar 
КГ) 


ARSTANSKICH 


па schotę, dw, 2) b. m. 


WIELKI (Plac Teatralny). 
Dziś w lubianej  Puctniowsk'ej 
uetliy wystapi ро Taz ОЗ 


uc słynna Теко Kiwa w ne 


wnanej swej кто}! тое tviulos 
Udzał Worą na отео бока mas 
igi obsady pp. | oska, рые. TZ 


sac) i Таполі, Dyrygeje т. 


kwi 


NIEWIAROWSKIEJ 
Jasna, róg Sienkiewicza). 
| Teatr pa kilkadniawej przerwie, 
vxrywolancj horova p. Dembowsk ca 
o, wznawia od umg przed.tawsienea 
"шшс Ce ariej się МК enr рох 
wodzeniem өле, Ахілла ИН» 
«0% Operetka ta gani będzie tylko 
jesscze przez ieden tyJzien. poczem 
zcejazie na dluższy czas z Ри, и DOŁ 
жо wyjazdu znakomitej pranaidana 
nv Wrsforji kawęckicj па goscinne 
KUCIE 

\by uprzestopnić баха jszerszym 
sferom obcej ve. prawdziwie mes 
lodvjnej i pe'nej humoru sztaki, Lyr 
rekoja ори. ба na ostatnie te peted- 
Мам си а cenv biletów o przeszio 30 
kini 


| TEATR 
А: е^ 


"л Narodó ит; 5 Weto ә” —— F 

[гат arods ori, d 442 e = Prócz S*ictnej wykonawczyni roli 
руп Т еи = | Е \ sA co, f tytuowej Wikteri Nawcckiej wystas 
wszystkich sztuk Т um Е. н б dsk Ө 
wine cicszyw sig największym POLE bodi 0 “a Sap 
Łutskm Как. Eaa dad A, пт: Sokolowska, 
AE ае г A меч j КҮТТҮ, Dzierzanowska, Redo, Demhewsktm. 
i «нү # kk ока, Ме туы”; Ra ш * Жы: - 
© к randki 1) UR s» k Bazą а тр злых та, bbsiewiczem i ianya 
wiczówna, Fre ‚ LERZEŚOWEK", DE А 
dzinski, Zeidowski, iż : а SE — 
“lutro popoi, o godz. 5 i pół „56 >. niedzielę dna 21 b m. © uodz 

A б А МЕ СИТО ГТ yed tanie? 

srebrne Śalnmei", wieczorem Zaś! ie Пл, Tem TA sezonie NI fan ies 
Król Лур“ {тг dła dzieci p. t. „Krółowa żebek 

Przedstawienia komedi W yř РЇ „Krótewnu Ра 


mijoenyma isbiryoe'e" 
przersanc wskutek choroby p. К+ 
miń kiego. podiete beda попеле 
we wtorek, z udziałem znakomik, ro 
плак p. Brydzińskiegn, który ида 
Fa хобот 
przyieciu przez krytyke komedia buz 
dzi tem większe zainteresowanie. 


LETNI (w ogrodzie Saskim). 


Dziś w sobotę i dni nato y dh 
znakomita „Nasza żcneczka” w ken: 
certowej interpretacji całcyo zespo: 
lu, Sa to już ostatnie przedstawienia 
„Naszej żoneczki” 

W niedzielę popol. po cenach znie 
żonych świctne, pełne szalonego huz 
moru „Figłę polityczne” w pierwszo: 
rzednej cbsadzie, 

W_środę. dn. 24 listopada, weho: 


skiego ‚ Р 


Montyomery'cgo p. t 
„Tajemnica powodzenia”, Orveinal 
ne założenie, nader ciekawa #fabula, 
szereg scen о silnem napięciu. oraz 
iście amerykański humor wróży pres 
mierze wielkie powodzenie. 


POLSKI (ulica Oboźna). 


Jeszeze tylko kilka тау grać będzie 
„Dzieje grzechu” Żeromskiego, które 
w przyszłym tygodniu ustapią micje 
sea premierze „tragedii Mereżkow skie 
go „Car Pawel Г". Pracownie Teatru 
Polskiego pracują z wielka energia 
nad przygotowaniem wspaniałych dee 
kowacji i kostiumów wedlug projckz 
tów Karola Frvcza. 

Niezmiernie popisowe role naczel: 
ne znajdd wybornych wykonawców 
w osobach рр, JunoszvzStępow skiego 
(Сат Paweh, Boclkeso, Samborskiez 
по, Моту, Mazarckówny, Romanów: 


nv i Sulimw, Reżyseruje Karol Boz 
rowski. 

W niedzielę o godz 4:0) pop. po 
eenach zniżonych wesoła pogodna 


komedja „Płomienna noc* z pp. Kos 
złowska. (rryfzQOlszcwska, bacikem i 
Krzewińskim w rolach głównych. 


MAŁY (Filharmonja, ul. Jasna). 


„Najpiękniejsze oczy w świecie” da- 
znały offromnefo powodzenia zarówno 
dzięki warlościom npoetycznym i czaro- 
wi sztuki jak i dzięki doskonałej re- 
żyserji A. Wefierki i znakomitej grze 
pn. Malichiej i Daczyńskiego oraz Ga- 
wlikowskiefo i Hierowskiego, Puhli- 
czność slucha sztuki z ogromnem za- 
interesowaniem i bardzo serdecznie o- 
klaskuje ariystów. 

W niedzielę о 4-ej „Ostofkowi w żło- 
by dano", 


CWFŹLIŃSEIEJ ! FERTNERA 


(Nowy Świat 63). 


Dzisiaj premjera wesałej Котс) 
Wljama Mogauana pod жрет 
„Kiedy wrócisz” z panią M. Ćwikińs 
ska w roli głównej w otoczeniu pp. 
Chavcau. Cellowny, Pawlowskici 
(irahowskiedn, Janusz», Justiana, 
W esałowskicgo, Rolanda i innych, 


M niedzicle, o godz. dcj роро!. 
no cenach zniżonwek „Kawiarenka“ 


Fristana Bernarda z Fertnerem. 


(AM. FREDRY (ul. Śniadeckich). 


Dziś, o godz. еј popołudniu przed 


stawienie dia  mlodzicży szkolnej 
„Dziady А. Miekiewicza.  Cenv 
zniżone. Wieczorem raz jeszcze 
„Dziady“ ° 


W uicdziele, o godz, Wej w polus 

Jp 
ы pi, PEA 
larysia", 


РІГ 


cD 


muntowska). 


BODZŁONY (Frada — Zyg- 


Dziś i jutro wicez, ciesząca się 
| powodzeniem krotochwila ze sp ewas 
mi i taścami „Jarmark таен" z 
pp. Гебен Wisniewska, Mieczyńską. 
Micińską.  Ordężanką. - Szwigowa. 
Szurszewska, Zboińską. Wacławskim, 
Starzyńskim, Stanicwskim, K- Da: 
szewskim, Koziolkiewiczem, Movrozo: 
wicęzem i innymi. 

W próbach „орке złodziej” Szalos 
ma Asza, w reżyserji Andrzeja Mar: 
Ка po гай pierwszy na scenie pole 
skici. 

W niedzielę, o godz 12 i pół w po: 
ludnie „Damy i Huzary*, O godz. 4 
pop. „Bandwci” ро raz ostatni, Ceny 
zniżone. 

* O uodz, 8 wiccz. „Jarmark malten: 
ski“ po raz ostatni. 


GUI PRO QUO (Galeria Luk- 


senburga, ulica Senatorska). 


Codziennie wspaniałe wystawiona 
rewja „Karuzela“ ściącta do teatru 
Qui pro quo tłumy rozbawionej puz 
hliczności, która żywo  oklaskuje 
znakomitych wykonawców z Ordo: 
nówną, Żimińska, Jarossym i Kru: 
kowskim na czele. 


PERSKIE OKO (Marszałkow- 


ska Nr. 125). 
W teatrze „Perskie Oko" od kilku 
dni codziennie sala wyprzedana na 


nowej rewii р t. „Dzieje... śmiechu". 
„Dzieje... śmiechu” mają zapewnio- 
пе dlugoirwałe powodzenie, 


OLIMPJA (Marszałk. 114) 


Dziś i codziennie szłagicrowy „Lot 
Warszawa — Tokia Kłokidudy”. 
który stał się największym sukcesem 
sczonu. 


ELDORADO (Ulica Hoża 25). 


| 

inauguracyjny program „To dopie- 
ro początek: wzlępnym bojem zyskał 
| sympatie publiczności 


| MIGNON (Marszałkowska 81h) 


Dziś i codziennie rewja w 15 obra» 
zach Paun Bełwederski w баеп 
kach“ z pp.  Noskowska, Sarnecki 
Rapacką, р. Śliwińskim w gł. rolach. 


CYRK WARSZAWSKI. 


Dziś, o godz, 8 wiecz. program о- 
twarria, 16 atrakcyj, balet. lresuy i 
gościnny występ dyr, А, Cinasell! 


клр 


ACHETA SZTUK PIĘKNiCH 
Pl. Małachowskiego 3. 


Wielka wystawa jubileuszowa J. 
|Taiata, zbiorowa wystawa F, Jablczyńn 
skieśo, kolekcje prac А. Inatowicza- 
Łubiańskiegn, Гепассбо łopieńskieć 
W, Stępskiego, St. луге. 


== Nr. 


SPLENDID Galerja Luxenburga | 


Początek o 6-tej 


„KIKI“ 
świetna tragikomedja z życia zaku- 
lisowego teatru z Normą Tal- 
madge Ronaldem Coimanem 


Kino PALACE Chmielna 9 ! 


Sensdcja sezonu! 


„TRĘDOWATA" 


w roli głownej Jadwiga Smosarska 


Nowinki z miasta 


OD REDAKCJI. 


Sekretarz Redakcji przyjmuje 
od godz. 18—19 (6—7 p.p.). 


ADORACJA 
WYNAGRADZAJĄCA ZA 
KRAJ 

Dn. 20 b. m., od godz. 7 w. do 7с] 
rano dn. 24 b. m. odbędzie się w koz 
ściele р.р. Kanoniczck (pl. Teatral- 
ny) całonocna adoracja wynagradza- 
јаса za kraj, organizowana staraniem 
Warsz. Sodalicji Akadem. Ogół kato: 
lickiego społeczeństwa jest proszo: 
ny o wzięcie jaknajliczniejszego 
działu 


us 


Z UNIWERSYTETU POLSKIEJ 
MACIERZY SZKOLNEJ 


W niedzielę, dn. 21 b. m. o godziz 
nic 4:ej popol, w sali szkolnej przy 
ul. Trauguta 1, p. prof. „Antoni Ur- 
bañski wygłosi odczyt ilustrowany 
przczroczami р. t. „Pałace warszaw= 
skie”. 


ZE ZW. STOWARZYSZEŃ 


WŁAŚCICIELI 
NIERUCHOMOŚCI 
W dniu 21 b. m., o godz. 10 rano 
odbędzie się w wiclkicj sali Tow. 


Kredytowego m. st. Warszawy, ul. 
Czackiego 23, walny zjazd delegatów 
zrzeszeń właścicicli nieruchomości. 


ZE STOW. MŁODZ. 
AKADEM.  „ODRODZENIE'' 


W sobotę dn, 20 b. m., o godz. 8-еј 
wiecz., w lokalu Stow. Młodz. Aka- 
dem. „Odrodzenie“ — Krak Przedm, 
Nr. 7 m. 15 s. kol, senjor Stefan Ka- 
czorowski wygłosi referat na temat: 
„O poczuciu odpowiedzialności w ży- 
ciu publicznem”. 


ODBIERAJCIE WYGRANE 
LOTERJI AKADEMICKIEJ 


Komitet „V Tygodnia Akademika" 
zawiadamia wszystkich 
wygarnych losów Loterji Akademic- 
kiej, że wydawanie fantów odbywa 
się codziennie również i w niedzielę, 
zależnie od Nr. Nr. na Placu Saskim, 
w „Łobzowiance” oraz na ul. Chlod- 
nej i trwać będzie tylko do dn. 25 li- 
stopada r. b, Podkreślamy, że nie na- 
leży zwlekać z odbieraniem  fantów, 
gdyż termin 25 listopada będzie bez- 
względnie przestrzegany i lanly nieo- 
debrane do 25 listopada przechodzą 
na własność Komitetu „Tygodnia”. 

Dnia 26 listopada będą przyjmo- 
мапе bilety przegrane w Komitecie 
„У Tygodnia Akademika ' — ul. Ko- 
pernika 41, gdyż jak donosiliśmy, po- 
siadaczom największych ilości prze- 
granych biletów przyznane będzie 31 
nagaród w postaci kuponów na wyro- 
by znanej firmy F. Bayteł — Nowy 
Świat 27, Kupony te ogólnej warto. 
ści 21, 1.000 zostały zaoliarowane 
przez p. Franciszka Baytla, który w 
ten sposób okazał swe poparcie La- 
terji Akademickiej. 


posiadaczy 


KURS OGRODNICTWA,. 


Zapowiedziany przez Koło Milośni: 
ków Ogrodnictwa kurs rozpocznie 
się dnia 23 listopada r. bh. we wto- 
rek o godz. 7 wiecz. wykładem prof. 
S. Biedrzyekicgo o glebie, uprawie. 
nawozach. 

Wykłady będą się odbywały przy 
ulicy Nowy Swiat 19 — wyjście beze 
pośrednio z ulicy — 3 razy tygodnio: 
wo: we wtorki. czwartki 1 soboty od 
godz. 7 do 9 wiecz. 

Zapisy przyjmują: insp. kursu M, 
Chmurkowska — Polna 32, m. б, tel. 
55—88, od 3 do 5 p.p. 


W niedzielę 1 święta od 10 — 2 popol. 


20.11 ABC 1926 


O DEKRECIE PRASO: 


DRZAZGI 


WYM. 
„PA'TKJOCI". Przed paru dniami. stara- 
niem Związku Prawników 
Nie brak u nas patrjotów Kresowców. odbył się nader 
I to jakich! Boże miłyt.., ożywiony wieczór dyskusyj- 
Taki pan jest 4 rawsze gotów nv. poświęcony osławionemu 


Waie: — Ojczyzna! z całej sily; 
O ofiarę gdy zas chodzi, 

Co polega nie na krzyku, — 
Potrjotyczny pan dobrodziej 
Siada cicho gdzieś w kąciku; 
Gdy zaś inni już ofiary 
spełnią szczerze i z ochotą. — 


dekretowi prasowemu, 

W. świetnie  umotywowa- 
nym referacie mec, Niedziel- 
ski wykazał, że dekret mija 
się najzupełniej z zamierzo” 
nym celem. 


Wstaje z kąta wróbel stary W dy skusji, jaką wywołał 
Lao Ы арас она odczyt. brali udział: senator 
Баба Jackowski, mec M. Obiezier: 

ski. mec. W. Szumański. sę- 


dzia Szulborski, 
bowski i inni. 
Przewodniczący senator 
Konrad Dvnowski, reasumu- 
jąc wyniki dyskusji. stwier- 
dził konieczność unormowa- 
Inia stosunków prawnych. 


(B= zc) | — AAAA sędzia Grzy: 
WŁADZE NACZELNE 
SOKOLSTWA POLSKIEGO. 


Na ostatniecm walnem ze- 
braniu sokolstwa polskiego, 
wybrano władze naczelne w 


następującym skladzie: W SPRAWIE DEGRADACJI 
ЖӨ - 2, dei PRACOWNIKÓW 
„Prezes — Adam Zamoyski. KOLEJOWYCH. 
vice'prezesi — Michał Terech 
i Mikolaj Maksyś, sekreta- Газайату w swoim czasie o nie: 
rze — Leon Frejt i Jan Аг» | prawnem degradowaniu pracowników 
nold, skarbnik — Czesław | kolejowych pod pozorem rcorganiza: 
Dajkowski. członkowie: cji kolejnictwa. 
Marjan Dubowski Marja Mcemorjał rzeczowo opracowany i 
Holder Eggerowa, Czesław | przedłożony Ministerstwu Komunika 
kłoś, Tadeusz Kobwlański, | сіі, zawiera narazie kiłkadziesiąt пах 
lza Mandukowa, Jan Matu |zwisk poszkodowanych, a szeregi 
szewski Stanisław Pniewski. | zgłaszają się codziennie do Polskiego 


Franciszek Przeżdziecki, Emil | Związku Koletowców. Jakkolwiek 
Rauer, Stanisław Strzetelski. | sprawa ta ze względu na wielką ilość 
Eugeniusz Wunsch,  Zofja | zdegradowanych nie została jeszcze 
Zaleska. przez Ministerstwo Komunikacji os 
N statecznic załatwioną, to jednak maz 
ZAPOMINALSCY my do zanotowania kilka wypadków 


w. Okręgu Dyrekcji Warszawskiej. 
które wskazują na to, iż Ministerstwo 
' Komunikacji musiało już wydać odz 
powiednie polecenia Dyrckcjom kos 
lejowym. 


Skórkowa rękawiczka, hronzowa, 
męska. znaleziona na ulicy 
kowskiej jest do odebrania u sekre: 


tarza Redakcji w godz. 6—7 p.p. 


Marszałe 


Bowpbratna 


Chor. weneryczne. dróg moczo- 
wych, (nerek, pęcherza), Skór- 
ne. Laboratorjiumdobzdańkrwi 
|. moczu: Lampy kwarcowre, Sol- 
| lux, ' oentge *, elektryzac|i. 

Naświetlania pojed. i grupami (dzieci) 
Frzyjęcia od 8 r. до 9 wiecz. Niedziela do 2 pp. 


Porada 
NOWA SPECJALNA 


LECZNICA 


(Przychodnia) 
CHMIELNA 56 (vis a vis dworca). 
Wizyta 3 zło:e. 


Dr. Krajewski 


Nowogrod.ka 42. 
Weneryczne, skórne, włosów, 
analizy krwi. 
Gabinet elektro-promienioleczniczy - 
od 8 — 11 r. i 3 — 9. 


Dr. med. SCHOENMAN 
HORTENSJA 6. 
Niemoc płciowa, wener, (analizy krwi). 
Przyjm. 9—2 i 5—8. 


Dr. med. BERNSTEIN 


Wspólna 63 m. 1 (parter) 
tel. 402-61 
chor. weneryczne, niemoc płcio- 
wa, Skórne, włosów i kosme- 
ука зек. Przyjmuje 8—1 i 4--8 pp. 
Panie 1—2. Niezamożnyni ustępstwo, 
121 


SPECJALNA LECZNICA 
Nowy Świat 46 18, 
Chor. weneryczne, Skórne niemoc 
płciowa. Lampa kwarcowa, Sollux. 


syfilis я - 
Od 9—5 i od 6—9. du 


Mały zysk duży obrot 
FABRYKA 291 
czekolady i cukrów 


ST. MAJEWSKI 


nagrodzona najwyższemi nagrodami na 
wystawach zagranicznych 
Znakomite czekoladki najprzedniej- 
sze Kg. £ zł. Mieszankę włoską. skła- 
dająca się z czekolndek, тагсера- 
panów i palermo Kg. 4.60 


Nowy Świat 15 „Udziało- 
00021415: 


27 


wa** Marszałk. 89 Cukiernia 
Królewska 53 Cukiernia 


Dr. KAUFMAN 
Wspólna 56, tel. 31-35 


Gabinet elek:ro - promienioleczniczy 
Chorohy weneryczne, płciowe, skórne 
iwłosów. Analizy krwi BABY 
Od 8 — 8 wieczór 


Dr. HENRYK ZUSMAN 


АІ. Jerozol 36 nawprost dworca 
Tel. 225-89, 


Choroby skórne. weneryczne, niemoc 
płciowa. Analiza krwi. 


Przyjmuje 8'/,—8'/,. Panie 31 „—5 р.р. 
Dr. M. SZTERN chtodna 7 


Ghor. SKÓRNE, WENGRYGZNE 


tel. 269-86 do Эг. i od 4— 8 pp. 


NA SPŁATY 


UBIORY MĘSKIE 
OKRYCIA DAMSKIE 
FUTRA 


poleca 


MAGAZYN 
UNIWERSALNY 


dawn. GHAZANOW 
Senatorska, 37 róg Żabiej 


dom hr. Zamoyskiego 


189 


LECZNICA 


Specjalna przychodnia dla chorób we- 
nerycznych i niemocy płcio- 
wych Leczenie najnowszemi 
środkami. Rentgen. lampa kwarcowa 
Sollux, elektryzacja, Analizy lekarskie. 
ORLYNACKA 9, TEL. 516-03 
Czynna od 8!/, гапо do 9 wiecz. 
Porada 3 zł. 


na bardzo dogodnych warunkach 

okrycia damskie i ubiory mes- 

kie w p erwszorzędnej wytwórni. 
Nowolipie 30 m, 8, front II piętro. 


O JĘZYK ROSYJSKI 
W SZKOŁACH. 


W drukowanych na łamach 
naszego pisma pamiętnikach 
kpt. Orlińskiego. bohatera lo” 
tu Warszawa— Tokio — War: 
szawa. mówi on: „Jakże bło” 
gosławiłem los. ze znałem ję 
zyk rosyjski, cóżbym bowiem 
zrobił bez niego tu i później 
w dzikiej Mandżurii”. 

W związku z powvższem 
kursy handlowe Ign. Sckuło: 
wicza. zawiadamiają nas, iż 
między innemi przedmictami 
wykładanemi w tej szkole 
uwzględniany jest również ję 
zyk rosyjski. 


CO KAŻDY ROLNIK 
O POL. ZW. POS. SADÓW 
WIEDZIEĆ POWINIEN 


Z pośród licznych gałęzi ogrodni- 
сіма najbardziej zaniedbaną w okre- 
sie powojennym jest nasze sadowni- 
ctwo. 

Powstała w dniu 7 czerwca 25 roku 
zawodowa organizacja sadownicza pod 
nazwą Polski Związek Posiadaczy Sa- 
dów postanowiła drogą popularnych 


wydawnictw sadowniczych (ulotek) 
oraz dyskusyjnych zebrań 


nych na temat najbardziej aktualnych 


stawy normalnego rozwoju handlowej, 
na szeroką skalę prowadzonej 
dukcji, sadowniczej, 
Szczegółowych informacji o Związ- 
ku udziela w godzinach od dziewiątej 
da 12.30 Biuro Związku, 
ul. Bagatela 3, teleion 31-50. Siedzi- 


ba 
go. Konto Р, К. O. 13091, 


Popierajcie 
L. 0. Р. P. 


Pateiony 
GRAJĄ KULKĄ — SZAFIR M 
CZYSTO, GŁOŚNO. NATURALNII 


za gofówkę i na rafy 


Adam Klimkiewicz 


154 Marszałkowska 154 


Dziś LICYTACJA 


„TARGOPOL", Jasna 12. 


Kupuje I przyjmuje różne 
droblazgi. 261 


Z POWODU LIKWIDACJI 
WYPRZEDAŻ fi: cenach znacz- 


nie zniżonych. 
Bielizna męska, trykotaże, galantetja 
oraz perfvmerja. Jarmark Rzemieślni- 
czy, ul. S-to Krzyska 41, między ul. 


Marszałkowską i Zielną. 812 


KORZYSTAJCIE PANIE!!! 


Okrycia fokowe, bibretowe od 500 zł, 
pluszowe, barankowe 130 - najmodniej: 
sze „Radjo* reklamowe z futrem 140.- 
wykwintne rypsowe 175, futra 275. - 
welurowe 50.- Pracownia Krawiecko- 
Kuśrierska. Br. UnkKiewicz, Hoża 51 
m 2. Filja 280 


Krucza 30 

racjonalnej nowocze- 
KOSMETYKI б gabinet D-rowei 
Marjı Cytermanowej, pielęgnuje, dosko- 
nali, odświeża urodę, usuwa wady, bra- 
ki cery. Najnowsze zdobycze w dzie- 
dzinie kosmetyki: wszelk'e masaże, 
trwałe przyciemnianie brwi oraz spe- 
cjalny dział pielęgnowania włosów. 
Godz 11—2 1 4—7. Królewska 20—-5, 
tel. 30-97. 345 


miesięcz- 
zugadnień sadownictwa stworzyć pod- 


pro- 


Warszawa, 


T-wa Ogrodniczego Warszawskie- 


Str. 


ПП, Kradną 


Przy ul. Królewskiej nr. 23 ze skła- 
dów domu handlowego p. f, „Maks 
Gerewicz” już blisko około dwuch 
lat kradziono w systematyczny sposób 
palniki do lamp naftowych. Ро dłuż- 
szej obserwacji, kierownik składów 
tej firmy stwierdził, że sprawcą kra- 
dzieży był Michał Truszkowski (Strze 
lecka nr, 48), windziarz, który rów- 
nież pomagał przy ekspedycji towa- 
rów i przy tej sposobności kradł pal- 
niki, Przeprowadzone przez wywiado- 
wcę ekspozytury śledczej 1 komisarja- 
tu Konopkę dochodzenie ustalilo, że 
Truszkowski kradzione palniki рада- 
wał kochance swej Kazimierze Kar- 
pińskiej (Stalowa nr. 54), ostatnia таё 
sprzedawała palniki w składzie my- 
Фа i naity Ruchli Rozenblumowej 
przy ul. Strzeleckiej nr. 21. Policja 
aresztowała w tej sprawie Truszkow- 
skiego, Karpinską i Rozenblumową, 
zaś mąż ostatniej zdołał umknąć z 
domu. Wartość skradzionych palni- 
ków znaczna, lecz narazie nieustalo- 
na. 

— Teofili Kacperskiej z Łukowa w 
czasie wysiadania z pociągu na dwor- 
cu Wschodnim — paczkę, zawierającą 
wędliny i mięso świeże, wartosci 80 
złotych. 

Kazimierze Dzwonkowskiej {Ргге» 
jazd nr. 11) — palto wartości 150 zł. 

Wacławowi Sapiejewskiemu [Nowo- 
lipki nr. 44) — ubrania i bieliznę war 
tości 1200 zł. 


Abramowi Widerszalowi (Dzielna 
nr. 55 — ubrania wartości 500 zł, 

Jakóbowi Chaimowi Perelmuterowi 
z Makowa na pl, Muranowskim na 
postoju samochodów do Makowa 


paczkę z manufakturą wartości 200 
złotych. i 
Ze sklepu cukierniczego p. f. „Phi 


lop“ przy ul. Koszykowej nr. 35 = 
czekoladę i masło wartości 500 zł. 


TO 10 MIES'ĘTY stałym I poleco- 
nym klijentom bez zaliczek daje Maga" 
zyn mebli FRANCISZ<3 BA 

ZO SKGO. Nowy- Świat 49, 
I piętro (dawniej Elektoralna 1), wielki 
wybór sypialni. gabinetów, salonów, 
kredensów. stołów. szaf, bieliźniarek, 
zegarów, biurek, otoman, leżaków, me- 
bli gętych. 88 


FUTRA, то 


we, jesienne, Ко- 
żuszki, kurtki, bur- 
ki,garnitury.spod- 
nie w wielkim wy- 
borze na składzie, 
Ceny о 409, niż- 
sze aniżeli wszę- 
dzie. Futra szo» 
ferskie Sipowski 
Majewski Сһтіе!. 
na 48, tel. 242-93, 

203 


MEBLE "we 


wykwtatne. Ңң 
mu amerykańskie- 
go 40 proceut ta: 


50- 

А MEBLE is- 

ne najtaniej, go- 

tówką,ratamt, Wy- 

bór otoman, kaze- 

tek, tapczany. 
Dtwal 


HOŻA 7 


Przed kupnem pro= „ 
simy sprawdzić. 


MEBLE NA 
RATY minowe. . 
Pojedyńcze sztuki, 
Całe komplety. 


Wybór otoman. 
Garnitury salono- 


niej niż gdziein-| wę Kr ‚ Me- 
dziej. PolskaHur- ble кыз, Sza. 
бела Mebli, Ho- fy- Stoły. Łóżka, 
ża 01, 200 | Bieliźniarki. Sta- 
łym i rekomendo- 

А MEBLI du- | wanym klijentom 
. ży |bez ха iczki. 


wybór na najdo- 
godniejszych wa- 
runkach. Królew- 
ska 14 (vis a vis 
Zielnej). 261 

rafji 


STENO: bez- 


płatnie 'teorji) wy- 
uczają Kursy Woj 
nara, Krucza 26— 


„Aleksander* 
Marszałkow= 
ska 108. 120 


FUTRA RA- 


TY najdogodniej- 
sze warunki, 
palta fokowe, ka- 
rakułowe, bibreto- 
we і piuszowe, ра» 


13. Telefonować | lanterja futrzana, 
105-07. 222 | futra męskie, prze- 
róbki podług naj- 
nowszych modeli. 
FUTRA NA 40 procent taniej 
bez doli- |WyKkonywa wy- 
RAT czeń.Bar- | tWwórnia futer і o- 
dzo dogodne wa | Куб Dzielna б 
runki. Рана kara. | m. 34, 127 
kułowe,  tokowe, 
inne. Duży wv- Zwi- 
bór kołnierzy etol., MEBL - naw- 
lisów. Przyjmuję | szy magazyn roz- 
obstalunki. prze- | sprzedam gotówką 
robki podług о» | за bezcen nie han- 
statnch modeli. | dlarzom. Міодо- 


Robata wykwint- 
na. Karmelicka 12 
т, 3. 858 


wa 6. Karpowicz, 
Magazyn ubiorów. 
129a 


а... 


Termin składania fotografij 
do konkursu filmowego prze- 
dłużony został do dnia 1-5о 


grudnia. Prolonśata ia okazaia 
się wręcz niezbędna, albowiem 


Nr. 90. 


komitety prowincjonalne nie sąj Osoby, które nie rozporzą- 
w stanie w tak krótkim termi- |dzają fotografjami winny zawia- 
nie załatwić znaczną ilosć zgło- |domić o tem lokalny komitet, 
szeń do konkursu. który udzieli informacji, w któ- 


88.000.000 biletów kolejowych rocznie 


przedaje dworzec St. Lazare w РАТУ 


60 pasażerów na minutę przyjeżdża i wyjeżdża 
przez główny dworzec paryski 


Dvrektor kolei 
Paryżu udzielii niedawno pra- 


miejskiej м |јейпак w tak szalonym pędzie 
nie zdarzy się żadna katastro- 


sie szczegółów co do ruchu na 
dworce» Si. Lazare. 


fa. Przecie jedno tylko zie na- 
stawienie zwrotnicy, jeden mo- 


ment nieuwagi ze strony ma- 
szynisty, — a już jest najstra- 
szniejsza katastroła. 

Ruch na tym dworcu przy- 
prawia wprost o zawroty gło- 
wy, jeśli się go obserwuje z 
Pont de l'Europe: każdy, kto 
słamtąd patrzy na tory dwor- 
ca St. Lazare, ma wrażenie, że 


Okazało się, że w jednym 
tylko roku 1925 na tym dworcu 
sprzedano 88 miljonow biletów. 
Przeciętnie przybywa na ten 
dworzec czy odjeźdza około 
3.600 pasażerów ла godzine, 
czyli 60 na min. Przez całą do- 
bę co godzina przychodzi 41 
pociągów i tyleż z dworca od- 
chodzi. dostał się do piekła, po któ» 

Aż dziw bierze na mysl, jak |rym suną nieprzerwane węże 
to wszystko jest urządzone, że |pociągów w obie strony, 


Nasze pociechy 


— Babciu, opowiedz nam bajeczkę. 
— Dawno, dawno była sob'2 raz w lesie mała żabka, 


rym dniu fotograf wydeleśowa- 
ny przez komitet organizacyjny 
będzie pracował w danem mie- 
ście. 

W związku z przesunięciem 
terminu zgłoszeń de konkursu, 
terminy konkursów lokalnych 
również ulegną zwłoce, dokła- 


Din naszych puń 


Pomysłowość fryzjerów amerykań- 
skich nie zna granic. Po przeróżnych 
sposobach przekształcania główki ko- 
biecej za pomocą uczesania, po dosto- 
sowywaniu tej główki do kaprysu dnia 
czy nawet godziny, obecnie (fryzjerzy 
ci wpadli na pomysł czesania z grzyw- 
ką na czole. 

Ale nie jest lo grzywka zwykła, nic 
nie mówiąca, owszem, ma {о być coś w 
rodzaju podpisu, bo grzywka ma wy- 
monogram lub conajmniej 
imienia właścicielki 


obrażać 
pierwszą literę 
włosów. 

To też obecny fryzjer, jeśli chce byc 
naprawdę godny swego imienia, musi 
umieć chwycić odpowiednią ilość wła- 
sów w ciągu minuty, musi ją odpowie- 
dnio napomadować. musi posiadać {еў 
zdolności kaligraficzne i z pukła wło- 
sów tych zrobić i utrwalić na czole 
literę czy monogram, ktory wszędzie— 
w dancingu, kawiarni czy teatrze — 
budzić będzie zachwył i zaciekawienie 
wielbicieli takiej damy. 

Moda tych monośramów zaczyna już 
zdobywać sobie zwolenniczki w An: 
glji Czy przejdzie i do innych krajów 
europejskich? O tem niech zdecydują 
nasze czytelniczki same. 


WETERYNARZ I JEGO 
PACJENT. 


— Со to jest za lekarz, któ- 


— Nie babciu, to nieciekawe, to juź słyszeliśmy przez | тети pacjenci ręki nie podają? 


radjo, 


— Lekarz... wēterynarji. 


cblężeniu, zaś Nr. 38 naszega 
pisma, w którym zamieściliśmy 
regulamin konkursu jest kom- 
pietrie wyczerpany, zmuszeri 
będziemy w numerze jutrzej- 


Nr. 143. 


dne szczegóły podamy w dniach 
najbliższych. 

Ponieważ telefony redakcyj- 
ne w godz. 14.30 — 18.00 są w 


szym wydrukować regulamin 
kenkursu na gwiazdy filmowe, 
zawierający interesujące nasze 
czytelniczki szczegóły. 


A JEDNAK TĘSKNIĄ... 
St. Zjednoczone zdobędą 13 i pół miljona litrów alkoholu 


Gen Andrews, jako sekretarz gą się w pewnej chwili znależć 


generalny ministerjum skarbu zupełnie bez alkoholu. 
Si. Zjednoczonych, zapowie- Jest to, jak dotąd, pierwszy 
dział, że na najbliższym kon- wyłom w prawie о rządach „su- 


gresie wystąpi z wnioskiem 0o|jchych', obowiązujących $, 
udzielenie rządowi pozwolenia | Zjednoczone іи? od lat sześciu. 


na wyrabianie rocznie 13 i pół 
miljonów litrów alkoholu. 


Pierwszy, ale nie ostatni, bo o- 
statnie 


uzupełniające wybory 
do kongresu uczyniły, jak wia- 
domo, poważny wyłom śród 
zwolenników ustawy o zakazie 
spożycia alkoholu. 

Okazuje się, że iatwiej 
chwalić cos, niżli wykonać. 


Wyrabiany na zasadzie ta- 
kieśo pozwolenia alkohol byłby 
sprzedawany wyłącznie na re- 
ceptę lekarza. Wobec braku 
odpowiedniego upoważnienia 
dla rządu St. Zjednoczone mo- 


ue 


Ach te kina! 


Panna Marjanna w tej slubnej sukni dziś taka piękna, że 
ola Boga! Ze wszystkiem jak „trędowata”, 


CENA OGŁOSZEŃ: W tekście 1 mm. na I szp. (łam pięcioszpaltowy) —50 gr., Komunikaty—75 gr. Zwyczajne (łam 10-szpalt.)—15 gr., Drobne 1 słowo—10 gr. 
WARUNKI PRENUMERATY: miejscowa (z odnoszeniem do domu) i zamiejscowa Zł. 4.50. 
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